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Za żołnierzem - dąży kapitalista Nowe plany ugody 


Plany eksploałacji Chin Południowych 


URZĘDOWO DONOSZĄ Z TO- 


KIO, ŻE JAPOŃSKIE WOJSKA 
LĄDOWE W ŚCISŁEJ] WSPÓŁ- 
PRACY Z SIŁAMI MORSKIMI WE 
SZŁY WE WTOREK 0 GODZ. 
16 M. 30 (CZAS MIEJSCOWY) 
DO HANKOU. 

Wojska chińskie wycofują się w 
kierunku po:udniowo - zachodnim. 

Natychmiast po otrzymaniu tej 
wiadomości w calej japonii roz- 
legł się ryk syren okrętowych, fa- 
krycznych i należących do obrony 
przeciwlotniczej. W Tokio odbyl 
się pochód. 


EKSPLOATACJA CHIN POŁUDN. 


Tokijskie koła gospodarcze i fi- 
nansowe rozważają obecnie spra- 
wę utworzenia towarzystwa dla 
eksploatacji Chin południowych. 
Towarzystwa to wzorowane ma 
hyć na utworzonych już, dzięki 
wspólpracy państwa i wielkiego 
przemys!u, towarzystwach dla roz- 
woju Chin półnacnych i Chin środ- 
kowych. 

Siedzibą 


nowego towarzystwa 


będzie Kanton, który stalby się | 


EE 20 ETON ORZESZA 
Słowacy 


wobec żądań Węgier 


Jak donoszą z Pragi, Słowacy 
zajęli specjalnie opozycyjne stano 
wisko wobec żądań węgierskich, 

Korespondent „Kuriera War- 
szawskiego'* donosl z Pragi: 

Odbyla się w Koszycach manife- 
stacja studentów s'owackich, na 
której minister słowacki Czernak 
oświadczył, że wprawdzie Stowa- 
cja uznaje możliwość korektury 
swych granic, lecz spelnienie żą- 
dań węgierskich OZNACZAŁOBY 
AMPUTACJĘ SŁOWACJI. Slowa- 
cja nie odda dobrowolnie miast, 
których żądają Węgry, jak Koszy 
ce, Nitra, Luczeńce, Prebiszak. 

Ta ostra postawa Słowaków od 
blega nieco od większej ugodowa- 
ści Rządu centralnego w Pradze. 
Wobec tego Rząd praski zaprasił 
premiera słowackiega dr. Tiso i 
premiera Rządu Rusi Podkarpac- 
kiej min. Brody'ego da Pragi. 

.. 


z 

W czasłe manifestacji w miej- 
scowości Holowec, jak donosi P. 
A. T., minisier Durczański, mó- 
wiąc na temat granicy siowacko- 
węgierskiej, podkreśli, że Slowa- 
cy nie chcą nic innego, jak tylka 
zatrzymania tych terytoriów, kió- 
re posiadają większość  slowac- 
k 


a. 
PAT. donosi z Pragi: Ze ską- 


Obserwatorzy 


wracają 


Brytyjscy obserwatorzy, którzy 
w liczbie 31 przebywali w związ- 
ku z ukladem monachijskim na ob- 
szarze Sudeckim, powrócili do 
‘Londynu. (PAT). 


podstawą japońskiej penetracji e 
kanomicznej w Chinach Poiudnia- 
wych. 
Te same koła przewidują rów- 
nież szybkie podjęcie pandiu Japo- 
nij z lodiam] holenderskimi, Ar- 
chlpelagiem malajskim j Sianiem, 
gdyż upadek Kantonu zadał śmier- 
telny cioa bojkotawi antyjapań- 
skiemu Chińczyków na poludniu. 
WALKI POD KANTONEM. 
Komunikat chiński donosi, że 
trwają na nowych pozycjach 
chińskich pod Fa - Szeng i Tsung- 
Fa, okolo 40 kim. na pólnoc od 
Kanionu. Większość sił chińskich 
wycofało się przez Ken-Szu-Tsu na | 
wschód od Kantonu. 

ZDRADA ODDAŁA KANTON 

JAPOŃCZYKOM, 

Komunikat chlński daje do zro- 
zurmienia, że nieoczekiwanie szyb- 
kie zajęcie Kantonu przez Japoń- 
czyków było nas.ępstwem zdrady 
kliku generałów, którzy obecnie po 
zostali w Kantonie, Generałowie 
ci, podobno przepuścili zmecha- 
nizowane kolumny japońskie przez 
linię frontu, w samym zaś Kanto- 


nadal. Zarządzenia Abdul Rahi- 
ma wskazują, # komitet arabski 
obawia się zaosuzenia konilik.u 
z wiadzami angielskimi i chce dać 
dowody dobrej woli ze strony A- 
rabów w chwili, gdy minister spr. 
zagranicznych iraku występuje z 
nową inicjatywą pośrednictwa po- 
między Arabami 2 wladzami an- 
gieiskimi. Minister Iraku, który od 
był narady z przywódcami arab- 
skimi w Palesiynie, udaje się da 
Londynu, gdzłe ma wznowić przer 
wane przed paru tygodniami ro- 
kowania z Rządem angielskim w 
sprawie rozwiązania zagadnienia 
| pzłestyńskiego. 


mie, gdy rozpoczęła się walka a 
miasto, wycofali swe oddziały, da- 
jąc w ten sposób Japończykom 
możność otoczenia oddziałów, 

wiernych Czang-Kai-Szekawi, 
Dotąd jeszcze główne sily ja- 

pońskie nie weszły do miasta. 
(PAT) 


i Armia Hiszpanii Ludowe 


Dowódca partyzaniów arab- 
skich Abdul Rahim wydał w po- 
niedziaiek wieczorem rozkaz me 
strzelania do żoinierzy angiel- 
skich, policji i urzędników cywil- 
nych. Natomiast napady na Ży- 
dów oraz niszczenie mienia pań- 
stwowego będzie się odbywa:o 


W kołach poinformowanych są- 
dzą, że w ciągu l4-tu dni rozmo- 
wy londyńskie doprowadzą do za 
sadniczego porozumienia. 

NOWE ZAJŚCIA. 
Giównodowodzący wojskami an 
gielskimi zatwierdził wyroki śmier 
„ci wydane przez sądy wojskowe 
na trzech Arabów. 


W pó!nocnej Palesiynie komu- 
ja drogowa została w wielu 
miejscach przerwaną. Poza tym 
wszystkie szosy, klóre nie zostały 
zniszezone przez partyzantów, są 
strzeżone przez oddzlaly-wojska i 
poli a ruch odbywa się jedynie 


ODDZIAŁ PIECHOTY REPUBLIKAŃSKIEJ, KTÓRY PRZE- 
SZEDŁ PRZEZ CIĘŻKIE BOJE NA FRONCIE EBRO, ZNAJDUJE 
SIĘ NA ODPOCZYNKU W BARCELONIE. 


Wedlug raportu pewnega oficera wojsk angłelskich, armia re- 
pubiikańska jest tak silnie zorganizowana, że nie ma innego spo- 
sobu złamania jej oporu jak wygsodzenie całej ludności. 

e 


pych wynurzeń półaficjalnych na 
temat noty węgierskiej daje się 
wyczuwać coraz bardziej pesymi- 
styczne nastroje. Bardzo dużą u- 
wagę poświęca się tu stanowisku 
prasy wloskiej. 

Radio praskie ogłasza komuni- 
kat urzędowy, w którym w związ 
ku z obradami Rządu na tema: 
noty węgierskiej nawoluje spo.e- 
czeństwo do zachowania zupeine- 
go spokoju i nie dawania wiary 
jakimkolwiek przedwczesnym in- 
formacjom. 


Oświadczenie 
prem. imredy 


Węgierska Agencja Telegraficz- 
na donosi: Premier Imredy, udzie- 
lając przedstawicielom prasy ka- 
mentarzy w sprawie noty węgler- 
skiej, podkreśli, że akcja dyplo- 
matyczna, wszczęta przez wielkie 
mocarstwa, będące w przyjaznych 
stosunkach z Węgrami, a miano- 
wicie przez Polskę, Niemcy i Wto- 
chy, przyczyniła się w znacznej 
mierze do zgłoszenia nowych pro- 
pozycyj przez Pragę. (PAT.). 


Prósa rewolty 
w Peru 


Posiedzenie sejmiku kłajpedz- 
kiego, które miało się odbyć dnia 
21 bm., a potem zostało odwolane, 
wyznaczono ponownie na dzien 
26 październ:ka, z tym samym pa- 
rządkiem obrad, t. zn. protestein 
przeciw zmianie ustawy © ochro- 
nie państwa. 

Zaostrzenie sytuacji politycznej 
w Klłajpedzie wywolane została 
założeniem veta przez gubernalo- 


w 

W ciągu kliku ostatnich tygodni coraz bardziej wzmaga się 
liczba dezerierów z armii powstańczej. Prawie codzień zjawla- 
ją się uchodźcy na froncie madryckim, prosząc a wcielenie Ich 
w szeregi armii rządowej. 


Sytuacja na frontach 


Komunikat Rządu Hiszpanii do- ; samolot polowy Messerschmitt. 

nosi: Loinictwo republikańskie straci- 
Na wszystkich frontach za wy- | ło tylko 1 samolot polowy, pilot 
jątidem zwycięskiej ofensywy | lekko ranny wylądował na spada- 
wojsk republikańskich w Etrama- | chronie w obrębie linii rządowych. 
dura, przejawiała się od 15 do 23| 1 tym razem przeciwnik doznaw- 
b. m. bardzo słaba dzłałalność. | szy porażki na froncie, mścił się za 

Na froncie Ebra wojska po- | ta nad hezbronną ludnością cywil- 
wstańcze nie miały siły by przeciw | ną. 116 samolotów powstańczych 
stawić się armii rządowej, która | rzucało bomby ma miasta i wsie, 
wzmocniła swe pozycje na odci- | Barcelona oczywiście była glów- 
ku Coti del Coso i La Sierra de| nym celem ataków. Samolatom 
Pandols. Rozpacziiwe ataki prze- | rządowym i artylerii przeciwlotni- 
ciwnika na odcinku Gandesa ko- | czej udało się odeprzeć 30 ataków 
Ssztowały go wiele strat, gdyż licz- | powietrznych. 
ba zmarłych i rannych przekra- 
cza 80 tys. 

Sytuacja wojsk powstańczych 
na odcinku zachodnim Gandesa z 
każdym dniem się pogarsza. 

Repuklikańscy lotnicy wykazują 
przewagę nad przeciwnikiem. Stra 
ty wogóle wynoszą 11 przeciw 1 
na korzyść lotnictwa republikań- 
skiego. 

W walkach powietrznych strą- 
cone zostały następujące samolo- 
ty niemieckie i włoskie: 3 samola- 
ty polowe Fiat, 2 Heinkel III, 2 
Helnkel 51, 2 dwumotorowe Hein- 
kel 59, 1 bombowy Fiat BR. 20, 1 


Wszedł w życie nowy kodeks 
pracy Stanów Zjednoczanych. Po- 
stanawia on, że minimalna placa 
za godzinę wynosi 25 centów Z 
tym, że w październiku 1939 r. 
wynosić będzie 30 centów. 

Czas pracy obejmuje 44 godzirty 
tygodniowo z tym, że w paździer 
niku 1939 r. wynosić będzie 42 go. 
dziny, a w październ. 1940—40 g. 
Kodeks zakazuje pracy dzieci pa- 


Straszny wypadek 
lotniczy 


Samolot pasażerski, utrzymujący 
komunikację na trasie Melburm 
Adelaida, roztrzaskał się  skutuieni 
gęstej mgły o masyw skalny Dan 
denong w adległości 26-ciu kilome- 
trów od Melburn. 

14 pasażerów oraz 4 członków 
załogi poniosło śraierć na miejscu. 
Wśród zabitych znajduje się b. au- 
stralijski minister handlu, Hawker. 


Powakacyjna sesja parlamentu 

irlandzkiego zostala zwołana na d. 
26 bm. Na czoło spraw, Wre będą 
przedmiotem obrad sejmowych, wy- 
suwnję się zagadnienia obrony kra. 
jowej. 
Opozycja przygotowuje się do o- 
strej krytyki Rządu, któremu mają 
być postawiona zarzuty zupełnego 
braku pogotowia obronnega podczas 
ostatniego kryzysu europejskiego, 


W Peru wybuchia rewalta woj- 
skawa. Ruch ogramiczył się jedy- 
nie do zdobycia 1 zburzenia przez 


powstańców koszar Sam Pedra w 
pacwincji Pacasmayo. W kraju pa- 
nuje abecnie spokój. Aresztowa- 
no przewódców ruchu oraz wpra- 
wadaana cenzurę. (PAT.). 


fe. dalsze zajścia 


za uprzednim pozwoleniem wład: 
angielskich. 

W okręgu Samaria ciężarowy sa 
mochód żydowski wpadł] na iadu- 
nek dynamitu i zos.ał uszkodzo- 
ny. Ofiar w ludziach nie było. 


W czasie zamieszek wczoraj 
szych zabitych zostaio dwóch Ara- 
bów, a 4 odniosło rany. Pawstań- 
cy wysadzili most na dradze da 
Jerycha. 


ŻĄDANIA WIĘŹNIÓW ŻYDOW= 
SKICH. 

Żydowscy więźniowie politycz 
ni, internowani w twierdzy i obo- 
zie koncentracyjnym w Akko, za- 
powiedzieh głodówkę w razie nie 
przyjęcia przez Rząd palestyński 
ich posiulatów. 

Straż arabska grozi apanowa= 
niem twierdzy przy pierwszej na- 
darzającej się sposobności i wy- 
mordoewaniem więżniów  żydow- 
skich. Pozosiaje ona w jawnym 
kontakcie z ruchem  terrorystycz- 
nym w kraju. Pelnomocnik 100 
żydowskich więźniów  poliiycz= 
nych, in'ernowanych w Akko, inter 
weniował w ich imieniu już trzy- 
krotnie u Rządu palesiyńskiego— 
domagając się przeniesienia ich da 
innego więzienia. 


Kłopoty Litwy z Kłajpedą 


ra kraju kłajpedzkiego przeciw 
dwum ustawom,  uchwalonym 
przez sejmik, 

Chodzi tu o ustawę a zwalcza« 
niu bezrobocia | uprawianiu rze” 
miosła, Istota walki polega na tym, 
że w razie wejścia w życie usta- 
wy. dopływ litewskich robotników 
i rzemieślników do kraju klajpedz- 
kiego będzie zahamowany. (PAT) 


Kodeks Pracy Stazów Zig Congo 


niżej lat 16 w przemyśle, odchyle- 
nia przewidziane gą dla rolnictwa 
i pewnych przemysłów Sezono- 
wych. 

Zdaniem kół politycznych, wej- 
ście w życie tych przepisów na 
kilka tygodni przed wyborami 
przyczyni się do zwiększenia pa- 
puiarnoścj prezydenta Roosevelta. 

PAT) 


Również irlandia zbroj sie 


Poczatkowo projektowane kredy- 
ty dodatkowe na ten cel w wysokoé. 
ci 600 tym. funt szterl., mają być 
podwyższone. Premier de Veera o- 
sobiścię bierze czynny udział w roz- 
ważaniu projektów zorganizowania 
obrony państwa w odpowiednim za- 
kresie, odbywając narady z szefem 
sztabu armii oraz członkami rady 
wojennej. (PAT), 


Halifax broni porozumienia Nota wegierska 


o uregulowaniu granity z Czechosłowacją 


monachijskiego i Chamberlaina 


LONDYN, (PAT). — Min. bpa 
Zagranicznych Halifax wygłosi! prze 
mówienie w Edynburgu, w którym, 
poruszając kryzys czechosłowacki, 
oświadczył, iż świat stał przed altor- 
natywą wojny i zniszczenia Ozecho. 
słowacji tub rozwiązania na podsta- 
wie warunków, które mamy. ` 

Rząd brytyjski — oświadczyj Hin- 
mur — wraz z Francją użył calego 
=bg wyżyww, by osiągnąć pako. 
Jewe rorrtąszać:. Warystkim, kidrzy 
krytykują wybór, jaki zostal dokona 
my w celr uniknięcia wojny, można 
podpawiedzieś, Iż nic nie maglaby 
ochronić Czechcałowacji przed mnl- 
szczeniem. W RAZIE WYBUCHU 
OGGLNEJ WOJNY, CZECHOSŁO. 
WACJA POMIMO  NIESŁYCHA- 
NYCH POŚWIĘCEŃ I WIELKIEJ 
STRATY ŻYCIA LUDZRIEGO W 
KORCU NIE MOGŁARY UTRZY. 
MAĆ GRANIC, DLA KTORYCH 
OBRONY WSZCZĘŁASY WOJNĘ 
Decyzja, rnapewninjąca załatwienie 
zagadnienia, dzięki Której zapobieżo- 
m s"inie. zazrażajncej połowie świa 
ta, była słuszna. Fez przerwy w 
ciągu tygodni wielki ciężar odpowie. 
dzialności spoczywni mk barkach 
Rządu brytyjskiego. Wszyscy po- 
dzielali tę odpowiedzialność w mniej. 
szym iuh większym stopniu, ale naj- 
cięższa była odpowiedzialność osobi. 
eta premiera. W CIAGU OSTAT- 
NICH DNI WEZE8NIA WYDAWA- 
ŁO SIĘ, IŻ MO NTE MOŻE JDŹ 
ZAPOBIEC POGRAŻENTU SIĘ W 
PRZEPAŚCI I WTENY PREMIER 
POWZIAŁ OSTATECZNĄ DECY- 
ZAJE Z UPOREM WALCZAO 0 
SPRAWĘ: POKOJU. 

detel! jednakia — powiedziaj Ha. 


ua — W wym ma w calej poł 
ni odegrać swą role w dziele apes- 
nienia pokoju, musi mieć maissi 
przemawiania w sposóh, wadająśy 
specjalną wagę jaj słowom. Asis- 


dzenia istniejących trudności, które 
należy przezwyciętać ł którym nale. 


BUDAPESZT (PAT). Węgier. 
ska Ag. Tel. komunikuje: Poseł 


węgierski w Pradze wręczył w po- 


niedziałek popołudniu Rządowi 


czeskiemu notę Rządu węgierskie- 


stonne znrazenia. poaonme fa i jed 
mairamm2 rozbrojenie, sę równie nia 
am | wa p Wy 
sprawy pokoja 1? DLATEGO MUSI 
MY PÓJŚĆ DROGA, JAKĄ JUż OD 
SZEREGU MIESIĘCY  KROCZĄ 
KRAJE KONTYNENTALNE. NIE 
MAMY POWODY ORAWIAĆ SIĘ 
NAPAACI, ALE JEŻELI INNE NA- 
RODY UWAŻAŁY, IŻ POWZIYĘCIE 
TEGO RODZAJU ZARZĄDZEŃ 
JEST ROZSĄDNE, NIE POWINNY 
ZWRACAĆ SIĘ TERAZ NO NAS Z 
WYRZUTEM, IŻ NAALADUJEMY 
ICE PRZYKŁAD. 

Halifax wypnwieńzini pogląd, iż 
na całym iwiecie wzmacnia się prze 
konanie, ża wojna poza wszystkimi 
re sai | mao oaza 
stwami, pozostawia więcej spraw nie 
załatwionych, niż załatwionych. Istnie 
la powsżne siły, które sprawiają, że 
knżdy kraj poważnie sie namyśli 
przed uciekaniem się do wojny. 
ISTNIEJĄ SILNE WPŁYWY PRA. 
©UJĄCE NA RZECZ POROTU, ALE 
ISTNIEJĄ I INNE WPŁYWY. 
PCHAJĄCE SWIAT W NIEBEZ- 
PIECZNYM KIERUNKU. 

Zadanie nasze jest jasne. Nie na- 
leży trmcić żadnej okazji, aby wyry- 
sknó rezultaty osobistych kontak- 
tów, nawiązanych pomiędzy Niemca 
mi, Włocham: re z==nejy | W. Brp 
tanią w Monachium. Postępują w 
ten zponóh nie opuścimy jednak daw 
mych przyjaciół w posrukiwanin ne- 
wych. Ala gdy staramy się chwytać 


Czystka w „czerwonej armij“ 


Co się dzieje 


PARYŻ (PAT). „Paris Midi” 
donosi o dalszej czystca w armii 
czerwonej. Według informacyj 
dziennika, zastępca ludowego ko- 
misarza obrony Fedko został are- 
sztowany za udział w akcji, ma ją. 
cej na celu doprowadzenie do lik- 
widucj: instytucji komisarzy poli- 
tycznych przy armii. „Parus Mi- 
di“ donosi dalej, że nie można u. 
zyskać żadnych bliższych informa- 
eyj en da lnsu marszałka Blueche- 
ra, Jedynie fakt. że szereg ulic i in 
stytucyj w poszczególnych mia- 
stach na Dalekim Wschodzie, no- 


Uchodźcy 


z kraju Sudeckiego 

PRAGA (PAT). Większość u- 
chodźców z terenów, odstąpianych 
Niemcom została w ostatnich 


z Bluecherem? 


szących jego imię, otrzymał inne 
nazwy. zdawałby się potwierdzać 
likwidację polityczną dowódcy ar- 
mii Dalekiego Wschodu. 


USZANOWANIE MIEJSCA 
KULTU RELIGIJNEGO 

JEROZOLIMA (PAT). Oknpa. 
cja starej dzielnicy miasta przez 
wojka brytyjskie zastała nkończe- 
ma. Należy zaznaczyć, że władze 
brytyjskie nezanowały w czasie 
przeprowadzanych operacyj wszy- 
stkie święte dła Mahometan miej- 
sea Z drngiej strony trzeba pod- 


zach. znajdnjących się w różnych | kreślić, iż obietnica, ndzielona 


ży alọ otwarcia przeciwstawić. go, zawierającą szczegółową adpo- 


wiedź na ostatnią propozycję cze: 


Zbombardowanie 
kanonierki brytyjskiej 


SZANGHAJ (ATE). — W pobliżu Czang - Sa na rzece Jangtse 
kolo Hankou zbombardowana zostala d. 24-go przed południem ka- 
nonierka brytyjska „Sand - Piper“ a wyporności 185 ton. 

Wedlug opublikowanego przez admiralicję brytyjską komunikatu, 
6 ciężkich bombowców japońskich zrzuciio kilkadziesiąt bomb w po- 
bllżu Czang - Sa. Niektóre bomby spadly w bezpośredniej blizkaści 
od kanonierki. Dwie kabiny oraz szereg innych części kanonierki 
uległy zniszczeniu. Qdlamki bomb przedziurawiły również w kliku 
miejscach kadłuh kanonierki poniżej poziomu wody. 

Komunikat donosi pozatym, że ambasada angielska w Szanghaju 
założyła energiczny protest u miarodajnych czynników japońskich, 
domagając się zadawalniającego wyjaśnienła incydentu. 

W tutejszych kołach wojskowych nie wyłączają możliwości, że na- 
lot Japoński skłerowany był na szereg hydroplanów chlńskich, slużą- 
cych do ransportowaria wojska. 


Bardzo 
Z.$.$.R. na Anglie 


Sowiecka propaganda urzędowa w dalszym ciągu usiłuje szerzyć 
w opinii sowieckiej wrogie nastroje wobec Anglii i Francji. 

Rekordem bezwzględnych metod propagandowych jest artykuł 
„łzwiestii*, omawiający sytuację międzynarodową, jaka wytworzyła 
się po konierencji w Monachium i rolę premiera Chamherlaina 
w utworzeniu nowego układu si] w Europie. Urzędowy organ so- 
wiecki posuwa się w swych gwałtownych atakach na Anglię tak da- 
lece. że nazywa premiera brytyjskiego „podłym inspiratorem reakcji 
europejskiej". UŻYCIE TAK OSTREGO WYRAZU POD ADRESEM 
ANGLII W URZĘDOWYM ORGANIE SOWIECKIM, INSPIROWA- 
NYM PRZEZ LUDOWY KOMISARIAT SPRAW ZAGRANICZNYCH, 
KOMENTOWANE JEST W MOSKWIE, JAKO RADYKALNY 
ZWROT W SOWIECKIEJ POLITYCE ZAGRANICZNEJ], ZRYWA- 
JĄCEJ OBECNIE Z POLITYKĄ KOKIETOWANIA ANGLI. (ATE). 


Obsadzanie Palestyny 


przez wojska brytyjskie 


nia miejsc. będących przedmia- 
tem kultn chrześcijan, została w 
pełni dotrzymana. 
ŚWIEŻE SIŁY 

JEROZOLIMA (PAT). Przybył 
do Ha-fv jeszcze jeden pułk pie- 
choty brytyjskiej na pokładzie 
stacku „Teiresias“. Zakaz opnez- 
czania mieszkań w starej dzielni- 
cy Jerozolimy obowiązuje obec- 
nie jedynie od godz. Il-ej do 5-ej. 


że podniecenie z powodu stano- 
wiska, zajętego przez niektóre mo 
carstwa zagraniczne wohec za- 
zadnienia palestyńskiego. 
ŻYDZI NIE RRATA UDZIAŁU 
W PACYFIKACJI 
JEROZOLIMA (PAT). Oficjal. 
ne koła brytyjskie zawiadamiły, 
że uzbrojone formacje żydowskie 
nie wepółdziałaly w żadnym wy- 
padku operzeyj. mających na ce- 


ską. Rzqd węgierski, powołując się 
w swej nocie na oświadczenie Rzą- 
du czeskiego, że propozycja eze- 
ska wręczona w sobolę służy za 
podstawę da nowych ogólnych per 
traktacyj, oraz że jesi zastrzeżona 
możliwość późniejszych modyfika- 
cyj, oświadcza, eo następnie: 

1) Rząd węgierski stwierdza z 
zadowoleniem, że co do poważnej 
części węgierskich żądań, doszło 
już między obu rządami do uzgod- 
nienia poglądów. Dlatego leż pro- 
ponuje, by wojeka węgierskie w 
ograniczonym czasie mogły zająć 
terytoria, co da których nie ma 
różnicy zdań. DALSZE ZWLEKA- 
NIE UWAŻAŁBY RZĄD WẸ- 
GIERSKI ZA BEZWZGLĘDNIE 
NIEUZASADNIONE. 

2) Rząd węgierski stwierdza w 
dalszym ciągu, że między obu 
Rządami istnieją jeszcze ciągłe za- 
sadnicze różnice zdań, a to przede 
wszystkim ze względu na donioełe 
znaczenie teryioriów, kióre maja 
hyć wyłączone od rewindykacji. 
Różnice zdań istnieją przede 
wszystkim eo do tych miast, które 
z wvjątkiem Bratysławy, posiada- 
ły w raku 1918 przeważającą wię- 
Kszaść węgierską. Wohec tego, jest 
rzeczą oczywistą. że Węgry nie 
mogłyby s nich zrezygnować, na- 
wet działając w duchu postano- 
wień monachijekich. 

Mima to, RZĄD WĘGIERSKI 
JESZCZE RAZ PRAGNIE DAĆ 
DOWÓD SWOJEJ NAJDALEJ 
IDĄCEJ POKOJOWOŚCI, DLA. 
TEGO TEŻ PROPONUJE ODRY 
CIE PLEBISCYTÓW NA TYCH 
CZEŚCIACH TERYTORIÓW. 
KTÓRE ZNAJDUJĄ SIĘ MIĘ- 
DZY PROPONOWANĄ PRZEZ 
WĘGRY ETNOGRAFICZNĄ LI- 
NIĄ GRANICZNĄ A MIĘDZY 
LINIĄ GRANICZNĄ, ZAPRO- 
PONOWANĄ PRZEZ RZĄD 
CZECHOSŁOWACKI.  Plehiecyt 
musiałby zostać wkończony do 30 
listopada r. b. W plebiscycie mo- 
głyhy wziąć udział tyfko te osoby. 
które 28 października 1918 roku 
mieszkały na omawianych teryto- 
riach, albo przed tym terminem 
tam się urodziły lub ich potomko- 
wie. Dołączona do noty ER 
dzieli kwestionowane ji 
przez oha Rządy terytoria na 
oaiem odcinków. Plebiscyt na tych 
adeinkach miałby być przeprowa- 
dzony odrębnie. Wojska czeskie 
powinny te terytoria opróżnić da 
1-go lietopada, 2 administrację po 
winny oddać do 15-ga listopada 
arganom międzynarodowym. PO- 
NIEWAŻ W BRATYSŁAWIE W 
ROKU! 1918 ŻADNA NARODO. 
WOść NIE POSIADAŁA ADSO- 


TEJ KWESTI RZĄD WĘGTER. 
SKI PROPONUJE SPECJALNE 
RCZMOWY, KTÓRE RY NA- 
STĄPIŁY PO ORECNYCH PER- 
TRAKRTACJACH. W związku z 
ostatecznym wytyczeniem linii gra 
nicznej, sapewne mniejsze rozbień 
ności poglądów, raczej o znaczeniu 
lokalnym, można byloby załatwić 
drogą bezpeśrednich pertraktacyj 
między obu Rzgdami, 

3) Życzeniem Rządu węgier- 
skiego jest położyć podstawę pod 
tet trwale uregnlowanie stoam- 
ków, które nmożliwiloby pakojo- 
wą wepółpraeg między wszystkimi 
łudami, zamieszkującymi tę wokł 
środkowej Enropy. Ale, wiem 
alza nota, zdaniem Rządu węęów= 
skiego, cel ten mażna by hyło tyb 
ko wtedy osiągnąć, gdyhy wszyst. 
kim narodowościom i oczywiście 
także Karpaiormom, dana była 
możliwość, hy same zadecydowały 
a swoim losie drogą plebiscytu 
pod nadzorem międzynarodowym. 
Węgry tylko po spełnieniu tege, 
werunku mogły by pryjąć gws 
rancję nowych granic Czechosł= 
wacji. 

4) Jeżeliby Rzqd czechcaławz= 
ki nie był w możności przyjąć wy- 
iej wspomnianych projektów ple- 
hiscytów, Rząd węgierski hylb 
ze swej strony gotów, jeśli odd 
a całe sporne terytorium Isaks 
x Dratysławą oraz kwestię wypowi 
nisnego w trzecim pimkcie zreali- 
zowania prawa samostanowienia 
narodów poddać się orzeczeniu są 
du rozjemczego. ROLE SĄDU 
ROZJEMCZEGO W ZACHOD. 
MICH CZĘŚCIACH WYKONY« 
WAŁYBY WŁOCHY I NIEMCY, 
ZAŚ W SPRAWIE CZĘŚCI TE- 
RYTORIÓW, LEŻĄCYCH NA 
WSCHODZIE DECYDOWAĆ 
MIAŁRY SĄD  ROZJEMCZY, 
W KTÓRYM OBOK WŁOCH 
1 NIEMIEC WZTĘŁABY Ù 
DZIAŁ RÓWNIEŻ POLSKA. 
Obie strony uprzednio powinny 
oświadezyć, że poddają się wyroka 
wi sądu rozjemczego. 

W końcu noty Rząd węgierski 
wskazuje na niebezpieczne napre 
żenie, jakie powoduje ohecna sy- 
macja. poza tym również na oko- 
liczność, że w ciągu 48 gadzin od- 
powiedział na propozycję czecho- 
słowacką i daje wyraz nadziei, ba 
Rząd czeski będzie działał x po- 
dobna szybkością. 

Poset węgierski w Pradze w cza. 
sie oddawania noty również oso- 
hiście wskazał na potrzebę szyk- 
kiej decyzji, wohec czega czecho- 
słowacki minister Spraw Zagra- 
nicznych wyraził nadzieję, że 
Rząd czechosłowacki odpowie w 


LUTNEJ WIĘKSZOŚCI, CO DO; jak najkrótezym czasie. 


Opowieści 


drutów 
telegraficznyth 


dnisch umieszczona w 12 ra 


Dowódes okręgu jerozolimskiego 
wydał do ludności ostrzeżenie. w 
którym grozi najsurowszymi re- 
presjami w wypadku ponowienia 


okolicach Czechosłowacji. przez szefów powstania uszanowa- 
|=  o=momo Rzy 


Azyl dla uchodźców 


z Austrii 


BOMBAJ (PAT). Powstał pro- 
gokt efisrowania dla uchodźców 
żydowskich z Austrii i Niemiec 
pewnych obszarów w prowincji 
Cochin w Indiach. Projekt ten 
znajduje poparcie w kołach ofie- 
jalnych tego państewka. 


Fortyfikzcje 


na Zac 
BERLIN (PAT). „Angriff“ da- | 


je pierwsze opisy niemieckich for- 


UKAZAŁ SIĘ NR. 13 


NOWE ZYCIE. 


Treść numeru: E. Szerer: Program 
wicepremiera; „Bund” a wybory ae] 
mowe; Na widnokręgu (Przegląd 
polityczny). W. Alter: 
ztwie Hitlera. K. Czapiński: Istota | 
Endecji, Monachium w karykaturze. | 
Maks Wemer: Problem wojny „wie- | 
Jofrontowej“. S.: Nowy rok... ekace- 
sów akademickich. M. Ziebeld: Tra- 
glczny poeta (w stuletnią rocznicę 
urodzin A. Asnyka). H Hazenrus: 
Motywy . spoleczne we współczesnej 
poezji czeskiej. W. J.: Meksyk reor- 
ganizuje się; Mussolini konfiskuje... 
samego siebie. Ojeda: Fałszywa re- 
trospekcja. 8 stran wielkiego forma- 
tu. Cena 30 groszy. 

Do nabycia we wszystkich kio- 
fach 1 w administracji Nowolipie 7. 


Fo zwycię-! 


| dące joszcze w budowie, podkre- 


się wykroczeń w stosunku do woj- 
ska brytyjskiego i policji. W arab- 


Największa ilość Żydów w In- 


diach mieszka w prowincji Co 
chin. Ogólna ilość Żydów, namie- 


szkałych w Indiach obliczana jest 
S$ 25 tysięcy, 50 prac. tej liczhy 
mieszka w Cochin. 


H = — maputra w północnych Indiach 
niemiec ie przeszlo 100 tysięcy osób znalazło 
hodzie 
tyfikacyj zachodnich. Dziennik 


przypomina, że chodzi tu o gigan- 
tyczne dzieło, które chronić ma 
kraj przed nieprzyjacielem. Mar- 
chia Zachadnia od półnacy da po- | 
łudnia zamieniła się — pisze „An- 
grijf” — we j-ent pracy, który 
służy nie wojennym celom napaś- 
|< (wa wyłącznie i jedynie pako- 
ijowi. Dalej dziennik opsuje % 
|jortyjikacje, ukończone już i bę 


PARYŻ, (PAT). — „Elsass Loth- 
ringer Ztg“ w artykule p. t „Alzat- 
czycy w plerwszej linii obrony“ pi- 
sze, że w ciągu dni mobilizacji Alzat 
czycy z miejsca otrzymal) równa- 
uprawnienie, a nawet pierwszeństwo, 

zwlnszcza jeżeli chodzi a zajmowanie 
[orze nich linil obronnych. Nawet 
„Humanite" stwierdziła, że udzial 
Alzntczyków, w niektórych řorma- 
cjach wynosił do 80 procent. Dzien- 
nik kończy: Jeżeli wymaga się od nas. 
takich ofiar, to trzeba- również 
uwzględniać uasze żądania. Przede 
wszystkim znś, gdy zwracamy się z 


ślając że są one tworzone według 
jednego dobrze przemyálanego 
planu i bogatego w koncepcje sy- 
stemu. Specjalną uwagę zwrócona 
na zarządzenie ochronne przeciw- 
ko czołgom. 


In przywrócenie porządku w Je- 
rozolimie i jej okolicach. Działał. 
ność formacyj tych ograniezała się 
wyłącznie do abrony żydowskich 
kolanij i utrzymywania porządku 
wewnętrznego w ośrodkach ży- 


skiej opinii publicznej panuje du- | dowskich. 


Groźna powódź 
100 tys. ludzi bez dachu nad głową 


Z powodu wylewu rzeki Braj- l wody na rzece 


pednesi się w dal- 
Szym ciągu. Przyczyną katastrofa! 
nej powodzi są ulewne deszcze, 


się bez dachu nad glowa. Poziom | które opadły w górach. 


sady francuskiej republiki raczej po- 
twierdzają, piż naruszają, jeżeli w 
okopach przednich linli chronnych da 
je się Alzatczykom plerwazeństwo, ta 
można im dać także równouprawnie- 
nie w sprawie języka KTO JEST 
O TYLE DOBRY, ABY DAC SWO- 
JE ŻYCIE, TEGO MOWA MUSI 
BYO RÓWNIEŻ O TYLE DOBRA, 
AŻEBY UZYSKAĆ PRAWO OBY- 
WATELSTWA. 

Artykul ten komentowany jest w 
Paryżu z dużym zaniepokojeniem, 
jaka objaw rosnących w ostatnich 
dniach tendencyj odśrodkowzch Al- 


żądanlaini, które demokratyczne za- le 


INSPEKCJA LINII MAGINOTA |czajach hinduskich poligami, Pow- 
Z Metz donoszą: Szef francuskiego | atata specjalna organizacja kobiet 
sztabu generalnego Gamelin í wice- | pod nazwą „Brygada Monogamiczna* 


admira? Darlan dokonywa inspekcji 
linii Maginot'a. 
REKORDOWA SZYRKOSÓ 
Pociąg elektryczny federalnych ko 
i szwajcarskich osiągnął po raz 
pierwszy szybkość 180 klm. na godz. 
w Kantonie Valais, 
UCIECZKA REWOLUCJONISTÓW 
Z KRETY 
Przewódcy ruchu rewolucyjnego na 
Krecie, którzy po skazaniu ich przez 
agd wojskowy zaocznie na śmierć t- 
krywali się w górach, zdołali w ostat 
nich dniach zbiec z wyspy. chroniąc 
się 2 Dodekanezu 4 Egiptu. 
RZECTW WIELOŻERSTWU 
Kobiety hindustde wypowiedziały 


Tendencje odśrodkowe w Alzacji itna 
0d tego zwykie się zaczyna 


Zadaniem jej jest prowadzenie pro 
pagandy w celu zmuszenia Rządu da 
położenia kresu poligamii w drodma 
ustawodawczej. 
ZDERZENIE SAMOLOTÓW 

Dwa samoloty wojakowe zderzyły 
się ponad lotniskiem Lnegea w pobił 
żu miejscowości Paremrana. fein 
członków załogi obu samolotów sgi- 
nęło. 

BURZA NA OZARNYM MORZU 

Na Morzu Czarnym od dwuch dni 
szaleje burza. Wiele łodzi ryhackień 
zatonęła, liczba ofiar w ludziach 
nie jest znana. W pobliżu Konstan- 
£y utonęło 6-du robotników. pracu. 
Jacych w porcie wojennym Tasen. 


Tranyror! mały dla relów nadtowyth 


KALKUTA, (PAT). — Na pokla- 
dzie amerykańskiego parowca „Mat- 
hura" odplynąt transport 500 małp. 
Małpy te gatunku rezus, były bar- 
dzo starannie wybrane | będą stano- 
wily zarodek wielkiej kolonii ekspe- 
rymentalnej małp na małej wysepce 
© pobliżu Puerto Rico. Dr. Carpen- 
ter z Columbia Universitet, który 
opiekuje się transportem w drodze 
do Nowego Jorku, oświadczył, Iż w 
Stanach Zjednoczonych istnieje rocz- 
ne zapotrzebowanie na 20 tysiecy 

Imap w laboratoriach i klinikach, 


gdzie prowadzone są badania nad 
gruźlicę, Hetne-Medlna, malarią 1 In- 
nymi charubami, 

Rząd Indii wydał niedawno Exkax 
eksportu malp w czasie gorących 
letnich miesięcy z powodu cierpień, 
na jakie są narażone zwierzęta w 
czasie transportu. Dlatego powstał 
pomysł stworzenia w Stanach Zjed- 
noczonych farmy małpiej, która bez 
przerwy mogłaby zaopatrywać labo- 
ratoria i uczonych, prowadzących ba 
dania nad różnymi chorobami 


Uchwała Miedzynarodówki 
Socjalistyczna 


Egzekutywa Międzynarodówki Socjalistycznej powzięła jedno- 
myślnia następującą uchwałę: 


„Międzynarodówka stwierdza, że postanowienia monachijskie 
opracowano bez rzeczoznawców, w pośpiechu, przez konierencję, 
która w ulczym nie przypomina zgromadzenia międzynarodowega w 
kraju neutralnym, jak zalecaj prezydent Roosevelt, 

Podpisano je nie wysłuchawszy przed tym Czechosłowacji. Umoż- 
liwiły one szybkie wkroczenie wojsk niemieckich i opanowanie for- 
tyfikacji, a żadnego nie przedsięwzięta kroku dla obrony demokra- 
tów i ludzi wolnych. Jesi to zgoda na „dyktat”, patęgująca powagę i 
sii dyktatora, a osłablająca miliiarnie, gospodarczo i moralnie, de- 
mokracja europejskie. Pogorszono sytuację międzynarodową i powię- 
kszona niebezpieczeństwa wojny. 

Ale Międzynarodówka spogląda odważnie na teraźniejszość 1 przy- 
azłość. Stwierdza ona ponownie, że jedną z przyczyn mieszczęgnego 
rozwoju wydarzeń w Europie była słabość sil demokratycznych. Obo- 
wiązkiem mieodpartym wszystkich partii Międzynarodówki jest zwar- 
cie ich wzajemnej jedności w drodze jedqakowego wysilku ku jasno- 
ści I otwartości. 

Międzynarodówka wzywa partie, by domagały się od swych rzą- 
dów takiego samego wysilku ku jasności i atwartości, celem undknię- 
cia, by zabójcze nieporozumienia, których ofiarą padła Czechosiowa- 
eja, trwały nadal, lub powtórzyły się. 

Każdy naród powinien zrobić, jeżeli jeszcze tego nie zrobił, racht- 
nek ze swych zobowiązań, odrzucić lub lojalnie wymówić te z nich, 
których mie zamierza dotrzymać, ale w calości spelnić inne. Jest to 
jedyny sposób przywrócenia w stosunkach międzynarodowych moral- 
ności | lojalności, niezbędnych podstaw bezpieczeństwa powszechne- 
go i pokoju. 

Międzynarodówka przypomina, że zawszę odróżniała wolę pokoju 
od latwego pacyfizmu bez zastrzeżeń. 

Międzynarodówka wzywa wielkie mocarstwa demokratyczne, by 
zwy solidarnością zgodną. zwartą i sianowczą utworzyły zaporę 
przed wszyslkim, co mogloby zniszczyć ostatecznie nmjwzmioślejszą 
nadzieję ludzkości: pokój w wolności i sprawiedliwości, 

Qstatni apel premiera Negrina daje wlaśnie tym rządam odpowie- 
finlą sposobność do okazania swej przewidującej solidarności. 

Międzynarodówka wyraża uznanie Rządowi republikańskiemu Hl- 
szpanił za wycofanie wszystkich obywateli eudzoziemskich. Domaga 
się, aby z drugiej części Hiszpanii wycofano niezwłacznie wszystkich 
eudzoziemskich żołnierzy | techników, jako też obywateli lub najemni- 
ków z Maroka, 

ps e domaga się, by Hiszpanię pozostawiono samą 
sobie. 

Wielkie mocarstwa mają w tej chwili przede wszystkim obowiązek 
powstrzymania dzikiego bombardowania otwartych miast I przyjścia 
x natychmiastową pomocą ofiarom te] okrutnej wojny“. 
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DO WSZYSTKICH FUNKCJONARIUSZY KOMITETÓW MEL 

SCOWYCH P. S, P. R. KÓŁ „SIŁ Y“, ODDZIAŁÓW ZWIĄZKU 

GÓRNIKÓW, ZWIĄZKU METAL OWCÓW, ZWIĄZKU PRYWAT- 
NIE ZATRUDNIONYCH, KOLEJARZY 


Zawladamiamy, że w niedzielę. dnia 30 pażdziemika 1938 r. od- 
będzie się a godz. 9 rano w Da mu Proletariuszów w Karwinie 


Krajowa Konferencja 


fimkcjonarluszów wszystkich orga 
mizacyj robotniczych  zastąpia- 
mych w Radzie Naczelnej polskich 
mxganizacyj robotniczych  Siąska 
Zaolzańskiego, przy współudzia- 
le przedstawicieli władz  naczel- 
nych PPS, w Warszawie oraz 
przedstawicieli innych bratnich 
organizacyj w Polsce, 

Program: Zjednoczenie 
robotniczego w Polsce, 

W konferencji biorą udzial cale 
Zarządy komitetów i grup miej 
scowych: P. S. P. R, „Sity“, Zwią 
zku Górników, Związku Melalow 
ców 1 Ł d 

Podając powyższe do wiadomo 
ści, wzywamy przewodniczących, 


ruchu 


by powiadomili wszystkich funk- 
cjonariuszów swych oddziałów i 
dopilnował, ażeby nikt nic został 
w domu. 


Wstęp tylko za legltymacjami 

jednej z organizacyj wchodzą- 
cych w sklad Rady Naczelnej 
pol. org. rob. 


Towarzysze! Idzie 6 najżywot- 
niejsze sprawy robotnicze. Przy- 
bywajcie wszyscy, by zastanowić 
się nad możliwościami dalszej pra 
cy i obroną naszych praw. 

Za prezydlum Rady Naczelnej; 
J. CZECHOWICZ m. p. 

J. BADURA m. p. 
JAN WIGŁASZ m. p. 


| 


INFORMATOR PRA 


Na rynku księgarskim ukazało 
mię niedawno nowe wydawniclwo, 
które powinno szczególnie zaintere. 
mować afery prasowe, polityczne i 
gospodarcze. Wydawnictwem tym 
„Informator Prasowy na rok 

wydany przez redakcję 
. organu Palakiego Związku 
Wydawców Dzienników i 
piam, przy współpracy biura Związ- 
ku. „Informator! doje tym samym 
gwarancję iachowości 1 ścisłości o- 
pracowania, Jeśli chodzi o zakrea 
treści, to stwierdzić trzeba, że „In- 
formator" daje całokształt wiadoma 
ści, jakie w lego rodzaju wydawni- 
ctwie zualeźć się powinny, Na 300 
stronach „Inforinatora" zawarte zo. 
stały — w formie treściwej | zwię- 
zlej najpotrzebniejsza Informacje a 
prasia polskiej, oraz  dziedztnach 
Życia, 2 prasq związanych. I tak, na 
wstępie, — szereg przejrzyście skon 
atruawanych tablic chronologicznych 
1 statystycznych, obrazujących histo 
rię prasy polskiej, jej rozwój | stan 
abecny. Dalej — dane, dotyczące Pol 
skiego Związku Wydawców Dzienni- 
ków | Czasopism orsz charnktery 
styka  dziesięcioletniej dzialalności 
tej organizacji, do której należą 
wszysikia ważniejsze dzienniki | cza 
smopisma polskie. Szczególowym in- 
fermacjom a pismach, zrzeszanyci! 
w Związku Wydawców, poświęcony 
jest jaden z najobszerniejszych dzia- 
łów książki. Dział ten rozpada się 
na dwa poddziały, z których jeden o- 
bejmuje dane dotyczące dzienników, 
drugi zaś — czasopiem. Dzial infor- 
macji o dziennikach | czasopismach 
mkonastruowany jest w ten zpozób, że 
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oddzielna notatka, zawierająca 
wszystkie ważniejsze szczegóły, ño- 
tyczące z jednej strony przedsięblor- 
stwa wydawniczego, oraz administra 
cji pisma, z drugiej zaś — organiza- 
cji radalieji. 

Dalsze działy „Informator“ poświę 
cene ag organizacjom dziennikar- 
skim, inatytucjom wspólnym wydaw 
ców i dziennikarzy (Komisja Orze- 
kające, Komisja  Porozumiewawcza 
Związku Wydawców i Związku Dzien 
nikarzy, oraz Komisje działające na 
podstawie ukladu zbiorowego pracy 
w zawodzie dziennikarakim, którego 
pełny tekst znajdujemy w Dodatku 
do „Informatora”). 

W następrych rozdziałach książki 
znajdujemy szczegółowe informacje 
o prasowych agencjach informacyj- 
nych, o Instytucjach wepółpracują- 
cych z prasą oraz o ważniejszych biu 
rach ogłoszeń. Obszerniejsza notatki 
poświęcona są Towarzystwu Wie. 
dzy Prasowej. 

Odrębny dział obejmuje międzyna- 
rodowe organizacje prasowe. 

Piema polskle, wychodzące poza 
granicami kraju, uwzgłędnione zo- 
stały w obszernym wykazie, obejmu 
jącym około 150 tytulów. 

„Informator" uzupełnia wykaz naj 
ważniejszych prac o prasie, wyda- 
nych w jszyku polskim, oraz obszer- 
ny dział ogłoszeniowy. 

Oceniając pierwsze wydanie „In- 
formatara", zwrócić należy uwagę 
na staranność pracowania 1 umieję. 
tny wybór informacji oraz ich przej- 
rzysty układ. Zalety ta decydują o 
wysokiej wartości użytkowej „Infor- 
matora“. Zasluguje an w pełni na 


każdemu a pism poświęcona zostala nknajszersze rozpowezechnienie. 


Sekretariat P.S.PR. 


w Karwinie 
ZAWIADAMIA, 
że posiedzenie Zarządu Główne 
go Polskiej Sacjalistycznej Partii 
Rebotniczej przy współudziale 
preedstawielel CKW. PPS. w 
Warszawie odbędzie się 
w sobote, dnia 28 
158£ roku o godz. 3 po południu 
w lokalu Sekretariatu w Karwi. | 
- 
Obecność wszystkich członków 
konieczna! 
JÓZEF CZECHOWICZ m. p. 
przewodniczący. 
JÓZEF BADURA m. p. 
sekretarz. 


CZY FRANCO OTRZYMA 
PRAWA STRONY WOJUJĄCE(? 

Dwa dzienniki anglelskie z2- 
mieszczają następujący głos jed- 
nej z czytelniczek, p. Isabel Fry: 

„Czy Franca otrzyma prawa 
strony wojującej wskutek wejścia 
w życie umowy angielsko - włos- 
klej? Jeżeli tak, to będzie to ozna- 
czało, że samoloty niemieckie i 
włoskie będą mialy prawo zatrzy- 
mać okręty angielskie na pełnym 
morzu i zmusić je da udania się 
do portów faszystowskich „Będzie 
oznaczało, że okręty te będą zata- 
plane w wypadku, jeżeli sle nie 
zatrzymają na rozkaz niemiecki 
lub włoski. 


Zastanówmy się nad skutkami 
tej polityki. Oto okręty angie'- 
skie zaprzestaną wszelkiego haa- 
dłu z Hiszpanią republikańską. 
Straci slę płodną wymianę towa- 
rów, a pewna część okrętów an- 
glelskich pójdzie do lamusa. 

W sierpniu r. b. dwa | pół milio 
na dzieci w Katalonii i we wschod 
nich prowincjach cierpiaty wsk- 
tek niedożywiania, a 400.000 dzłe- 
ci były dosłownie wygłodzone. 
Cóż się stanie nadchodzącej zimy, 
gdy okręty angielskie nie będą mo- 
sy zawitać do portów republikan- 
skich? Nałeżaloby ubolewać, gdy- 
by społeczeństwo angielskie po- 
zwoliło tysiącom dzieci umierać z 
głodu, ponieważ Mussolini musi 
odnieść zwycięstwo w Hiszpanii". 

PISARKA KATOLICKA 
PRZECIW FASZYSTOM. 

Pisarka katolicka Klara Cand!z 
ni odwiedziła Świeżo Hiszpanię 
faszystowską, a o swych wraze- 
niach mówiła w Radio barezloń- 
skim. Oświadczyła ona, że wl- 
zyty w St. Sebastian, Santander, 
Salamance, Santiago. Ovledo, O- 
tense, Burgos, Valladolid 1 Pam- 
pelana pozostawiły w niej bole: 
se wrażenie ze względu na ni 


ludzki i okrutny stosunek władz 
jaszystowskich do ludności. Nigdy 
Franco i jego poplecznicy nie będą 
w stanie odpiacić wszystkie] prze- 
lanej krwi, ani nieszczęścia przez 
się wyrządzonego. 

„Ja, gorliwa katoliczka — mó- 
wila p. Candiani — stwierdzam, 
że mogę jako prawdziwa chrześci. 
janka przemawlać w Radio bar-| 
celońskim, podczas gdy nie mo- | 
glam mówić przez Radio sewil. 
skie, gdzle rozlegają się okrzyki: 
„W imię Boga i ojczyzny modli- 
my się o wytępłenłe „czerwonych“. 

ZA CHLEB — POŃCZOCHY 

1 KOSZUŁE. 

Donieśliśmy niedawno, że fa- 
szyści rozrzucali nd Madrytem z 
samolotów — chleby, dając do 
zrozumienia, że w Hiszpanii ta- 
szystowskiej jest żywności wbród. 

Na ten „propagandowy“ chleb 
Republika odpłaciła pięknym za 
nadabne i nad Burgosem szmototy 
zrzuciły kilka ton pończoch, chu- 
stek, szali, koszul i t. p. W Hisz- 
panii faszystowskiej bowiem daje 
się dotkliwie odczuwać brak GRE] 
robów włókienniczych, trykoto- 
wych i jedwabnych, bielizny i u- 
brań. 


WYŻSZOŚĆ 
LOTNICTWA REPUBLIKI. 

Swego czasu na podstawie cyfr 
wskazaliśmy, że lotnictwa repu- 
blikańskie stoi znacznie wyżej pod 
względem jakości od lotnictwa 
niemiecka - włoskiego. Potwier- 
dzają to najświeższe dane za 0- 
statnie tygodnie. 

Oto w drugiej połowie września 
r. b. faszyści stracili 24 samoloty, 
podczas gdy Barcelona żylko 7. 
Jeszcze jaskrawiej przedstawia 
się różnica w pierwszej połowe 
pażdziernika, kiedy to faszyści 
stracili 43 samoloty, a Barcelona 
tak samo żyłka 7. 


utrzymuje piękne, 


we zęby aż do późnej 


białe i zdro- 


starości 


Przegląd prasy 


„GŁOSOWAĆ, CZY NIE 
GŁOSOWAĆ”? 


Pod tym tytulem „Warszawski 
Dziennik Narodowy” omawia prze 
mówlenie premiera Skladkowskie- 
go, które streszcza się do zagad- 
nienia: „głosować, czy nie gloso- 
wać”. Najpierw pismo przypomi- 
na, że nie zawsze obóz rządzący 
żywił obawy, aby „ślepymi bojka- 
tami nie zbo[kotować potęgi Rze- 
czypospolitej*, (Słowa p. premie- 
raj. 

wyma przypomnieć «== 
ciażhy rok 1930-ty. W grudniu 

1828 r. Sąd Najwyższy rozpoczął 

zazpatrywanie protestów wybor- 

eyrh. Na pierwszy ogień poszedł 
akręg sandamieraii, gdzie przy 
wyborach działy zię najwięltsze 

„cuda“. Wybory zostały unieważ. 

nione I w lutym 1930 r ropa 

w tym okręgu wybory waspaźska. 

jaca. Bink Bezpartyjny ogłosi, że 

do wyborów tych nie pójdzie i wy- 

cofał swoją listę. Działo się to w 

okresie rządu p. Barila Bojkot, 

polegający na wycofaniu listy | 
wydaniu surowego zakazu człon- 
kom BE. branla udziału w gloso- 
waniu, odbywał się przeto jawnie, 


przed kiiku laty. nie budząc wi. | 


docznie wśród członków obozu rzą 
dowego poważniejszych wątpliwo 
ści natury moralno - politycznej. 
Tek samo była w Gnieźnie. 


Dalej „Warszawski Dziennik 
Narodow! stwierdziwszy, że 
premier nie ujawnił jednak istot- 
nych powodów, dla których stano- 
wisko stronnictw w stosunku do 


wyborów jest negatywne — pisze: 


Premier przyznaje, że musi być 
dokonane zmiana ordynacji wybor 
czej. Twierdzi zgadnie z brzrate- 
niem dekretu Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej — że Sejm 1 Senat zo- 
stały rozwiązane, gdyż „nie dn. 
wały nadziei, że zajmą się zmianą 
ordynacji wyborczej“, Nie wspo- 
mina jednak, dlaczego rząd, któ- 
Temu zminna ta leży na sercu, nie 
poprzedził rozwiązania parlamentu 
rozpiazniem wyborów samorząda- 
wych i daniem możności społe. 
czeństwu zmłany kolegiów wy- 
borczych. Wszak wtedy nie zacho- 
dziłaby w tym stopniu potrzeba 
zastanawiania się nad kwestią 

„głosować, czy nie głosować". 


Dlaczego tak się nie słało, nie 
trudna jest się domyśleć. 


PO PRAWYBORACH SENACKICH 

„Kurier Polski" omawia prze 
bieg wyborów elektorów w kole- 
giach senacklch. Podane cyfry 
stwierdzają, że stała się to, co by- 
łe do przewidzenia. OZN dominu- 
łe bez trudu żadnego. „Kurier Poll 
ski” pisze: 

Wśród wybranych elektorów 
znajduje się 1812 czynnych osion- 
ków Ozonun oraz 1.108 nienależą- 
cych do żadnego ugrupowania 
politycznego, ale zbliżonych da 
Ozonu | obozu rządowego. Znaj. 
duje się w tej kategorii elaktorów 
wielu oficerów czynnej służby ©. 
raz urzędników patstwowych. 
Dalej cytowane pismo, za źródał 

ozonowych podaje dość niepra- 
wdopodobną (sam „Kurier“ czyni 
zastrzeżenia) informacje: 

Skromna liczba 71 elektorów za 
liczona została przez oficjalne or- 
ganu do politycznych ugrupowań 
opozycyjnych. Mówi się mianowi- 
"= m wsroa eiektorow senaczisk 
znajduje się 45 członków Stron- 
mietwa Narodowego, 11 — Stron- 
nietwa Ludowego, 1 — PPS, 1 — 
PPS. daw. Frakcji Rew, 2 — 
Stronnictwa Pracy, 20 — komsar- 
watystów, 1 — Klubu Demokraty- 
cznego. 

Co do nas — to I tych 71 elekto 
rów skłonni jesteśmy zaliczyć do 
OZN., albo do ludzi do niego zbli- 
żonych. A ów 1 — elektor pepeso- 
wiec, jest dla nas rewelacją. 

WYBORY SAMORZĄDOWE. 

„Czas” stwierdza, że obecne wy 
bory samorządowe będą miały 
bardziej polityczny charakter od 
sejmowych. 

Wybory samorządowe jakie nas 
czekają, zostały od polityli odcią- 
Żona a tyle, że rady samorządowa 
wybrane obecnie nie będą miały 
prawdopodobnia na przyszłość wpły 
wu na wybory sejmowe. Niemniej 
będą one miały charaktar politycz 
ny. A będą go miały dlatego, ża w 
wyborach tych wezmą udział wszy 
stkia grupy polityczne, szukająa 
tutaj mażności politycznego wyży- 
cia się, wobec nieuczestniczania w 
wyborach sejmowych Jest to dla 
samorządu o tyle szczęśliwa, że 
wzbudzi większa zainteresowanie 
samorządu u ludności, O tyle nie- 
szczęśliwe, że zainteresowanie to 
hędzie miało charakter polityczny. 
Oczywiście, za polityczny cha- 

rakter wyborów samorządawych 
winy nie ponoszą stronnictwa opo- 
zyc, S-EK. 
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Sprawa uchodźców żydowskich 
w Czechosłowacji 


Korespondent „Petit Parisien“ 
donosi, iż Rząd czeski nosi się z 
zamiarem założenia dla Żydów- 
emigrantów z dawnej Austrii I Nie 
miec oraz terytoriów sudeckich, 
obozu koncentracyjnega na Mora- 


wach, gdzie państwo troszczyłohy 
się a ich utrzymanie do chwili, 
gdy wielkie mocarstwa powezmą 
jakąś decyzję w sprawie ich roza 
mieszczenia. (PAT). 


Niemcy, Polska a Ruś Zakarpacka 


Porozumienie za jaką "cene? 


„Twierdzi się (w prasie zachod- kilku kierunkach: przeciw ewen- pondent, że Berlin zachowa sta- 


nio =- eicopej 
chce wspólnej granity polsko-wę- 
gierskiej i że otacza Pragę swą 
opieką... Aie me ma podstaw do 
twierdzenia, że Niemcy nie popie- 
reją żquon węgierskich i że ist- 
nieją na ten temal różnice zduń 
między Berlinem a Rzymem", 

Sanowisko miarodajnej prasy 
niemieckiej mogło uprawniać do 
innego wułosku i dziwny musial 
słę wydać cytowany wyżej ustęp 
z „Expressu Porannego" (19 b. 
m.), pełen optymizmu co do rze- 
czywistej polityki Berlina w spra- 
wie wspólnej granicy pelsko-wę- 
giesskiej. A jednak informacje 
„Expressu Porannego“ znalazły 
potwierdzenie w innych, zagranicz 
nych doniesieniach berlińskich. 

Przyjrzyjmy się najpierw tak- 
tyce pracy niemieckiej. Odstan:a 
ona bowiem politykę, nie zawsze 
przejrzystą, gdy się ją ocenia tyl- 
ko według samej treści, zawartej 
w oderwanych od związku artyku- 
łach. 

Kampanię przeciw przyłączeniu 
Rusi Zakarpackiej do Węgier 
częła d. 5 b. m. „Essener Natio: 
Zeitung", organ zbliżony do p. Gù 
ringa. Przystąpiły do tej kampa- 
nii organy, zbliżone da niemiec- 
kiego urzędu zagr-nicznego, jak 
„Berliner Boersenzejlung", „Dan- 
ziger Vorposten*, „Politisch - Di. 
plomatische Korrespondenz" i mia 
rodajna w Prusiech wschodnich 
„Preussische Zeilung". 

Dodajmy do tego alarmistyczne 
d tendencyjne budapeszieńskie ko- 
respondencje „Koelnische Zeitung 

„2 dobrze  poinformowanego 
Śrówła slychać, że oczekuje się w 
mlarodajnych kołach węgierskich 
inierwencji (Eingrelien) Polski w 
najbliższym czasie w sprawie 
Karpaia - Ukralny. Gdyby Polska 
umożliwila lam piebiscył i w pew- 
nych okolicznościach sama go 
przeprowadziła, to nie móglby ni- 
gdy być podniesiony zarzut prze- 
ciw Węgrom. że we własnym in- 
teresle przeprowadziły one (Wę- 
gry) plebiscyt a może nawel nań 
wniynęły”. (Koelnische Zeitung d. 
18 października). 

„Węgierskim kołom mlarodai- 
mym przyświeca w sprawie karpa- 
to-ukralńskiej rozwiązanie kom- 
promisowe, którehy miało na tym 
polegać, że Karpata - Ukraina, pe 
zostając oficjalnie samodzielną, we 
szlaby z Węgrami w ścisły stosu- 
nek gospodarczy I zawarłi z nim* 
umię celną". (Koetnische Zeitung 
ed 22 b. m.). 

Ataki prasy niemieckiej szły w 


europejskiemu jako samodziełne-' 
mu ugrupowaniu, pozostającemu 
rzekomo pod przewodnictwem 
Francji; przeciw blokowi polsko- 
węgierska - rumuńskiemu jako, 
blokowi trzech mórz; przeciw na- 
ruszeniu zsady „samostanowienia 
narodów w imię interesów poli- 
tycznych, gospodrczych i wojsk- 
wych. 
Ta kampania prasowa miafa ne 
celu podłrzymanie oporu w Pradze 
i Użhorodzie, oraz wielkiej wstrze 
miężliwości wobec akcji polskiej 6 
Białogrodzie, a w szczególności w 
Bu*areszcie. Chodziło zarazem o 
zademonstrowanie wobec sygna- 
tariuszy ukladu monachijskiegn, 
że „Trzecia“ Rzesza jest lojalna. 
W rzeczywistości zaś manewr po- 
legał na tym, żeby za nie sprze- 
ciwianie się czyli za t. zw. „desin- 
teressement* (brak zainfteresowa- 
nła) uzyskać odpowiednią cenę 
polityczna od Wx i Polski ja- 
ko stron zainteresowanych. 
Według p. Siudni.kiego tą ce- | 
na mialaby byë polsko-niemiecka 


konwencja wojskowa Oraz przy 
stąpienie Polski do hitlerowskie, 
gospodarczej „Mitteleuropy" (środ | 
kowej Europy). 


Oddawna wprawdzie „Trzecia”'i 
Rzesza w swej prasie propagulej 
tę myśl, ale nie ma żednych pad- 
staw do przypuszczenia, że zażą- 
dała tak olbrzymiej ceny. 

W chwili, gdy oddajemy niniej- 
szy artykuł, rozporządzamy ostat- 
nimi wiadomościami dobrze za- 
zwyczaj poinformowanego kores- 
pondenia berlińskiego „Neue Z0- 
tichter Zeitung". 

Nie chcę tu (w Berlinie) iść w 
kierunku, który mógłby wywałać 
konflikt z Polską — doniósl dnla 
19 pażdziernika korespondent — 
ponieważ wspólpraca obu państ 
dla innych i większych spraw ma 
być umożliwiona (affengekalten). 
Niemcy nie chcą pozwolić już 
więcej na swe okrążenie I są ski- 
zane na dobre stosunki z Polską, 
póki trwa wyścig zbrojeń z mocar 
stwami zachodnimi. Zreszią polity 
ka rezygnacji w Europie wschod- 
niej nie jest jeszcze przez to roz- 
poczęta". 

Następnego dnia doniósł tenże 
korespondent, że między Berlinem 
a Warszawą doszło do porozumie 
nia, które „norznca Czechosłowa- 
cji rezygnację z Rusi Zakarpackiej 
lub przynajmniej z  najwięksżej 
jej części". W dalsze! zaś depz- 
szy (z 21 b. m.) doniósł kores- 


Plany germanofiów 


P. Sfu/nicki wciąż ten sam 


Germanofil p. W. Studnicki jest 
rozczsrowany tym, że po rozbia- 
rze Czechosłowacji „nie wytwa- 
rzyła się epójnia polsko . węgier- 
sko - niemiecka”, którą uważa za 
konieczną dla wzmocnienia stana- 
wiaka Polski w Europie. P. Stud- 
nieki idzie dalej niż nasza oficjal 
na plitka. Zgłasza bowiem pre- 
tensje, že nasze żądania w awiąz- 
ku ze sprawą Czechosłowacji by- 
ły i za małe i spóźnione. 

„Wyetąpiliśmy — powiada — z na- 
srymi postalatemi przeciwka Czecho- 
słowacji, gdy okazało mię, ża nieber. 
mierzeńsiwo wojny minęło. 

Nasze stanawisko nie mogło byf dla 
Niemiec tak cenne, jak byłoby, gdyby 
nasz akces odbył się przed paru mie- 
aiqrami, wzmacniająć przez lo mię 
dzynoradową pozycję Niemiec. Przed 
paru miesiącami przez układ a Niem- 
esmi moglibyśmy nayskać polskie i 
molsko - węgierskie postulaty Leryto- 
relnę, Dzić chcemy je mieć pora dwn- 
ama powialami radolzańskimi już otrzy 
manmi; cieszyńskim i a | 


Trzeba za to zapłacić, 

Możemy zapłarić alho przez okupa- 
cię Rnsi Podkarpackiej, dla oddania 
tego kraju Węgrom, przeprowadzenie 
mub.lizacji i postawienie odpowied- 
miej ilości wojska dla neutralizacji 6 
czeskich, będących w okoli- 


ysławy, alho przez nmowę z 
Niomeami, olierującą konwencję mi 
diarną i przystąpienie w zasadzie do 
bloku gospodarczego środkowej Eure- 
. 


Pierwsza droga może wieńć nas do 
starcia zbrojnego z Czechami przy 
przymierza sz Węgrami, które jnż 
zmobilizawały pięć roczników; draga 
droga jest upazedzeniem tego, ea be 


dzie musiało prędzej czy później na' 4 


stępić pod parriem obiektywnych, | 

niezależnych ed naszej woli warum- 

es I 

P. Smdnicki nie pierwezy raz | 
pragnie, aby Polska realizowała ' 
plany niemieckie. To też konsck- | 
wentnie prowadząc linię ZAJ 
politycznego żywota, domaga się, 
aby za wspólną granicę polsko- 
węgierską zapłacić Niemcom. Pra- 
ponuje bowiem, by za Ruś Pod- 
karpaską Węgry: 

pdecydowały zaproponować Niemcom 

konwencję mililarną i cta prelereneyj. | 

ma, Ł j, wejście do bloku środkowo- 
europejskiego. 

Polsce zaś p. Studnicki doradza 
CAŁKOWITE PODPORZĄDKO- 
WANIE się polityce „Trzeciej Rze 
szy. 

Polska mwi wejść w nowy system 
polityczny Europy, który zapewnić 
może nienernezalność jej terytormmm. 
a nawe: zdobycze w przyszłości, ora? 
pomyślny rozwój gospodarczy”. l 


Żelka wuysiko są naiwne zła | 
GZBEN GHERŻŻA ÓWYGE — EU 
EE GZESANOWNIECEZ ECCE 
stwach, płynących dla Polski z 
ekspansji „Trzeciej“ Rzeszy pi 
szemy slale, 

St. D. 


iej), że Berlin mie fualnemu porozumieniu środkowo- nowisko bierne i nie będzie czynił 


przeszkód w doprowadzeniu da 
wspólnej polsko-węgierskiej gra- 
nicy. 

Jednego i tego samego dnia (19 
pażdziernika) zarówno berliński 
korespondent „Neue Zfirichter Zę! 
tung" jak i „Express Poranny“ 
przynieśli co da stanowiska Ber- 
lina informacje zgodne choć w foi 
mie, w przedstawieniu I w ocenie 
odmienne. Kampania prasy nie- 
miecziej spełniła swe zadanie. Na 
leży przypuszczać, że sprawa Ru- 
Si Zakarpackiej jest na dobrej 
drodze. Staje się ona probierzem 
nowego układu sił, wymagającego 
jednak jak najbrczniejszej uwagi. 

BENEDYKT ELMER 


Rozpoiitykowana muzyk 


Wychodzi w Warszawie dobrze | «aut (uakiainy «kę potrafiq dako- 


redagowany i pożyteczny miesięcz. 
nik fachowy „Muzyka Polska”. 

W ostalnim, 9-tym, numerze ma- 
my na czele artykuł a tezach kults 
rulnych Ozonu, o których pisaliśmy 
obszernie. Jest, oczywiscie, rzeczą 
pożądaną, by muzycy wypowiadał 
się o tych tezach. Nwswy, mów 
artykubs o samych uk pam ber 
dzo mało, za to robi wyrwa ge 
łemiczna god adresem „ów 
(owdzysłów autoraj. Malutka, a za. 


dami Gosbbelua. Upadek połega na 


ANI SPRZEDAWAO, 
NIE CZYTAG PISM CZY KEI4- 
2EK, KTORE NIE PODOBAJĄ SIĘ 
GOEBBELSOM, że  najwybitniej- 
szych pisarzy nierateckich, z braćmi 
Mann na czele, WYPĘDZONO Z 
KRAJU I POZE.WIONO UBYWA 
TELSTWA, że SIÐ PRZEALADU- 
JE KAŻDY ODRUCH WOLNOSCI 
WH WSZYSTKICH DZIEDZINACH 
ŻYCIA, A BEZ WOLNOSCI NIE 
MA KULTURY. Takich „precyzjł* 
można przytoczyć wmnóslino. 


Pewnie, że w ciągu 6 lat kultura 
niemiecka jeszcze nie upadła. Tego 


© 
ZW 


Odwołane święto państwowe 
Czechosłowacji 


Data 28 paździem'ka była rok 
rocznie przez hudnaść Czechosło- 
wacji ohchodzona jako święto 
państwowe, gdyż 28 października 
1918 roku kraje czeskie i słowae 
ko srody: aiaehie e 
striackie i ogłosiły się niepodległą 
republiką czechosłowacką. 


Doniosłe narady w Londynie 


Dnia 1 listopada r. b. wznowio- 
na zastanie sesja parlamentarna 
abu Izb angielskich, w których — 
jak powszechnie oczekują — od- 
będzie się dyskusja budżetowa. 


nač. W ciągu 6 lat nie moina misr- 
wył tagu, m wyzrmowwnóy uiulecia. 
Ais Owh zwoje robią i za nai- 
lepszej są drodze do zmuzczenia kul 
tury. 

Autor nie wierzy by „kłerowana” 


; kultura mogla krępowad mwobadę 


twórczości. 
„Sadzą pewnia — pisze en- że 
ewentualna Izba Muzyczna każe 
Woytowiczowi komponować w 
C-dur, a Szengowakiemu zabroni u- 
życia formy toccztowej.„* 

OŁ6ś w poprzednim (Sym) sums- 
rze tejia „Muryki Polskiej” znajdu 


mę m pew pig PEDOT. 
ZJĘ" ca do upadku kuliury w Niem 
asach i ta włażuie w dziedzinie mu- 
myki Nis chodzi więc e O-dur, esy 
8 ioceaię. lecs a, ENEHEL WASZY 
STOWSKI, ETORYM MOŻNA H18 
POEŁUGIWAĆ NAWET W IZNIB 
=UZYCZNEJ, 

W rym samym numarze „May. 
Polskiej" jest inny jestcza wąłcyk 
pióra. W ariykuie pod tytwam 
„Właściwi ludzie sa wiki 


Na macy układa zawartego po- 
między delegacją, reprezeniujpcą 
gen. Franco, a delegacją Rządu re 
publikańskiego, obie strony zabo- 
mląxały się do uwolnienia po stu 
jeńców obcokrajowców. 

Raqd repoliiikański swolni? już 


. | stu jeńców włoskich, którzy s Bar 


celony odpłyneli już do Włach 
Władze podległe gen. Franco ma- 
ja w najbliższych już dniach zwol- 
nió ełn jeńców narodowości am 
gielskiej, którzy walczyli w cudzo« 
ziemskiej brygadzie po atronig 
wojsk republikańskich. 


Dipowiedć m „tabardowanie Dolgi“ 


Jak donoszą s Burgos, pojawi- swoim ncznciom dla ludności ey- 
ly się nad tym misatem samoloty |wilnej, której brak ciepłej odzie- 
republikańskie, które erzncily pe- |ży daje się we znaki wobce zbli- 
cki, zawierające bieliznę, poń- | żającej się zimy. 
czochy i różne części odzieży. W ogóle na całym terytorinm 

Ma to być odpowiedzią na bom | zajętym przez faszystów brak ma- 
bardowan'e Madrytu bułkzmi. Re-  teciałów wlekienniczych. 
publikanie dają przez to wyraz! s 


| 


me |jest do życia jak powietrze. Prawdzi dawką na stargane nerwy spole- 


miejscach" autor zupelnie suarwa 
sle domaga, by zorganizować św 
brze Operę i Filharmonię, by sii 
nąć do kraju najlepsze mę wm 
ne, czynne za grantoq, Ale oto si 
atąd, ni zowąd taki błysi: mądrości: 
„Liberalny pogląd na sprawy 
doczesne mówi, że „życis samo u- 


ksszłem 
reguluje". Faszystowski mówi, že! 


Dość długo trwały w Rzymie 
„życie trzeba trochę regulować"... kowania angielsko - wloskie w 


No, no! Pięknie faszyzm „irachż | sprawie hiszpańskiej. _ Widocznie, 
reguluje życie”! Faszyzm TĘPI ŻY- | obawiano się w Londynie, że zbyt 
CIB I OERZYDZA SE WEZYSY- szybka kapilniacja w Rzymie, tuż 
„KIM, którym wolność potrzebna; po Monachium, będzie za mocną 
wym regulatorem życia zpolecznego czeństwa angielskiego, Ale w koń- 
i kulturalnego jest tylko socjalizm.| cu targu dobito, Oczywiście, Mus- 
NENA Dea EIA oa solini dopiął, czego chciał. Oświad 
e wolności czył z góry, że wycofanie 10 tys. 
HcórczośćL. „ochotników“ (przeważnie nie- 

„Muzyka Pólska”, jak widać, puś- | zdolnych już do walki), to maxi- 
cla sk na odmęiy polityki i przy-, mum „ustępstw“ z jego strony na 
kre wyprawia dysoganse. Ozy nie |rzęcz ukladu angielsko - wleskie: 
lepiej pożostać przy muzyce „czy- go, I dotrzymał słowa. Na ładne 
stoj!” E. | dalsze odciążenie frontu hiszpań- 
skiego nie zgodził się. Ta, en do- 
noszą uslużne agencje, jakoby Mu- 
ssołini obiecał ewakuować więcej 
wajsk, w miarę wycofywania ocha 
tników republikańskich, jest wile- 
rutną blagą. 

Wycofanie 10 tys. półlnwak. 

Wehec ciężkiej sytuacji Czecho- | dów uznał Chamberlain za „ture- 
słowacji Rząd gen. Snrovy*ego wy-' gulowanie" sprawy hiszpańskiej, 
dał zarządzenie adwolujące tego- | przewidziane w ukladzie z 16-go 
roczne święlo i nakazujące wzmo- kwietnia rb., wobec czego układ 
żoną pracę. gdyż tylko wzmożoną | teq wejdzie w życie. Wprawdzie 
pracą można wyprowadzić Cee- Chamberlnin spolka się w parla- 
chosłowację z obecnej ciężkiej s7- | mencie z opozycją dość silną prze- 
LeaEj ew tej nowej kapitulacji, ale nie 
na tyle silną, by w głosowaniu nie 
otrzymał większości. A o to tyl- 
ko chodzł. Na opinię większości 
spoleczeństwa Chamberlain nara- 
zie nie liczy, daleko przecież jesz- 
cze do wyborów. 

Zresztą Chamberfaln jest zado 
welony. znowu bowiem „urato- 
wal“ pokój. Tym razem od strony 


W bieżącym tygodniu abrada- 
ją Rada Naczelna Partii Pracy 
araz komitet wykonawczy partii. 

Zbiera się także centręla Zwią- 
zków Zawodowych, 


Cameli promil e1 us 


] 


Lin 
Hiszpanii 


Hiszpanii. Już z powodu Hiszpa* 
nii — skoro Anglia i Włochy zala- 
twily się z nią, a Francja niewąt- 
pliwie przyłączy się do zbożnega 
dziela — nie grozi wybuch wojny 
europejskiej. A o nic innego Cham 
berlainowi nie idzie. Tym bardziej, 
że Mussolini „zapewnił”, iż nie ma 
planów zaborczych w Hiszpanii, a 
Chamberlain ani przez chwilę nia 
przestał wierzyć sowy Mussolinie« 
go, nawet wtedy, kiedy czyn jawa 
nie ptzeczy słowu. 

Teroz droga jest znowu otwarta 
do rokowań we „czterech”, a Chant' 
berlaln aż się rwie do tych rokos 
wań; tak mu zasmakowało Mona- 
chium, 


ZWTEDŻ WYSTAWĘ 
„DZIECKO W POLSCE* 


REECE 5 ŻE LC RÓ PORZ O EA 


Uroczyste posiedzenie 
Sejmu Śląskiego 


Posiedzenie Sejmu 


Śląskiego | ga do Polski | wprowadzenia no- 
zwołane zostało na czwartek, 27| wych posłów z Zaolzia, 


powola- 


b. m. godz. 16-tą. Będzie ono mia | nych z nominacji Pana Prezyden 


ło charakter uroczysty z okazji 
przylączenia Śląska , Zaolzańskie- 


ta R. P. 


Likwidacja stanu wojennego 
na Zaolziu 


Na Zaołzłu rządy objęły już cy 
wilne władze administracyjne. W 
związku z tym p. gea. Borinow- 
ski zdai p. wojewodzie dr. Gra- 
żyńskiemu reszię spraw, które 
przejściowo pozostawały w rę- 
ku wojska W kcowmść w s 


tym została ostałecznie zniesiona 
delegatura wojewódzka przy 44. 
modzielnej grupie operacyjnej 
„Sląsk“, a wszystkie sprawy prze 
szly pod kompetencje władz wa. 
jewódzkich w Katowicach, 


Dowcipy fabrykanckiego synka 


Właścicielka cegielni  „Króle- 
wiec" w Mińsku Maz, Baranow- 
aka wraz z swoim synem i mężem 
prześladuje robotników za należe 
nle da Związku w rozmaity po 
sób. „żyda - komuniści bezbożni- 
ey“ oto wyzwiska codzienne. 

Dnla 13.10 br. Tadeusz Bara. 
mowski, syn właścicielki, w stanie 
podchmielonym wszedł na piec Í 
zaczął sypać fajerą gorący poplół 
na głowę robotnikowi, Antoniemu 
Kozlowskiemu, który wytacza ce- 
Elç 1 pieca. Gdy robotnik zaczął 
krzyczeć, kto sypie gorący popiół 
ma głowę, wtedy Tadeusz Bara- 
sowsk! zaczął się śmiać I [eszcze 
więcej posypał, obrzucając robot- 
nika wyzwiskami 


Kozłowski oskarżył się matce 
Jako właścicielce, prosząc aby mu 
nle przeszkadzana w pracy, na to 
syn wpadł da pieca | uderzył Ko- 
złowskiego, krzycząc: wynoś m 
się z roboty i t p. Kozławski ma 
na to świadków, a syn tej pani 
jcat już dorosły. 

A ieraz Ćruga sprawa. Zapyta- 
no p. Baranowską czy będzie pła- 
cić podług umowy, to jest zł. 1.50, 
a nie zł. 1.20 od 1000 cegieł; p. 
Baranowska odpowiedziała, że 
wpierw piorun trzaśnie w Zielló. 
sklego, Laskowskiego I Rondę (de 
legaci) nim ona zapłaci zł. 1.50, 

Robotnicy wierzą, że Interweń- 
cja Związku zmieni anormalne 4% 
sunki na cegielni 


Dewizą oszustów warszawskich 
jest aktualność, to też wyzyskuj 


gotową listą kandydacką i oświad 
czyli kupcowi, że obecnie będą 


onl każdą okoliczność, by na jej  "bierali na tej liście przewidzianą 


tle dokonać nowego oszustwa. 
Majstersztykiem pomysłowości a- 
ferzystów stolecznych bylo dowcip 
ne oszustwo, którego oliarą padł 
znany w okolicy Nzlewsk bogaty 
kupiec, filantrop, Abram P, 

W ubiegłym tygodniu zgłosiło 
się do mieszkania kupca Lrzech 
poważnie wyglądających panów, 
którzy oświadczyli, że przybywają 
z ranuenla jednej z poważnlej- 
szych organizacyj. W toku dzlszej 
rozmowy mekom] delegaci oddali 
hołd zasiugom kupca na polu fi- 
lantropijnym | w Imieniu organi- 
zacji zapytal, czy nie zechciałby 
kandydować da rady miejskiej. 

Oczywiście kupier ze wzrusze- 
niem wyraził swoją zgodę, ufeto- 
wal swoich gości | zapewnił go- 
rąco, że na stanowisku radnego 
mie zawiedzie pokładanych w nim 
madzieł Po wymianie tysiąca 

I komplementów „de. 
legaci" opaścii! gościnny dom przy 


delegaci zjawki zię ponownie z już 


ustawowo ilość podpisów obywa- 
tell Warszawy. Pa zebraniu pod- 
pisów, organizacja miała zająć się 
energicznie propagandą 1 prze 
forsowaniem kandydatury kupes. 

„Delegaci“ napomknęki przy apo 
sobności, że tak zacny, powszech 
nie szanowany kandydat rozumie- 
dobrze ile kosztów pociąga za 
sobą zbiórka podpisów, propagan 
da i t. p. Kupiec nie dał sobie dwa 
razy przypominać a kwestii pie- 
niężnej | wyasygnował gotowizną 
400 zł. na pierwsze koszty. 

Tego samego jeszcze dnia przy 
szły radny zalelefonował do orga- 
nizacji by uzgodnić z nią tekst 
propagandowy i z przerażeniem 
dowiedzial wię. że orgznizacja zu- 
pełnie wyborami do samorządu się 
nie interesuje „nikogo do pertrak- 
tacji nie upoważniała i nikogo nie 
wysyłała. 

Zawiedziony w swych nadzie- 
jach kupiec złożył skargę w poli- 
cji „która zajęła się energicznie 
odszukaniem  przebiegłych oszu- 
stów. 


a ma diabła za skórą 


W tych daiach obiegła Łańcut 
nlelada sensacja z powodu areszto 
wania przez prokuratora wielkie- 
go „narodowego“ kupca I przewo 
dniczącego Akcji Katolickiej F. Bie 
nlasza oraz Jana Wojnarewicza, 
sekretarza gm. Łańcut Oskarżeni 
Są onl a nadużycia przez wysSta- 


Wiadomości 


KATASTROFA SAMOCHODO- 
WA. 


W lesie wyjomickim k/Kępna 
wydarzyła się katastrofa samocho 
dowa. Samochód ciężarowy, jadą- 
cy z Kępna z 20 członkami Stowa- 
rzyszenia Powstańców do Koby- 
lej Góry na uroezysieść organiza- 
cyjną zderzył się z jadącym w 
tym samym klerunku samocho- 
dem ciężarowym przedsiębiorst- 
wa przewozowego 2 Jeruszowa, 
którym jechało również kilkunastu 
powstańców z Podzamcza. W cza 
słe mijania samochodu z Kępna,! 
samochód z Jeruszowa uderzył 
tylnym kołem a przód samochodu, 
z Kępna i zepchnął go da lasu — 
położonego niżej o 2 metry od je- 
zdni. Pasażerowie odnieśli obraże 
nia. Samochód został rozbity. 


GORGONOWA WRÓCIŁA DO 
FORDONU. 


Ryta Gorgonowa, która ostat- 
nio zostala przewieziona do więc 
zienla poznańskiego na czas odre 
staurowania więzienia w Fordo- 
nie, wróciła da Fordonu. Pozo- 
sanie ona tam do koriea kary, po- 
nieważ prośba obrany o wcześ- 
nlejsze wypuszczenie na wolność, 
została odrzucona. 


ŚMIERTELNY WYPADEK, 


W Trzemesznie nieznany moto- 
cykllsta przejechał  3-letniego 
chłopca, który upadając na jezd- 
nię. doznał pęknięcia podstawy 
czaszki I poniósł Śmierć na miej- 
scu. 


CZTERECH ROBOTNIKÓW 
PONIOSŁO ŚMIERĆ PRZY 
PRACY. 


Z Gródka Jagiellońskiego do- 
noszą: Wstrząsający wypadek 
wydarzył się we Wroczowle. Pod 
czas kopanla szutru ohsunęła się 
góra na pracujących tam 4 robot- 
ników, którzy ponieśli śmierć 
przez nduszen'k. Wypadek pow- 
stał wskułek nie zabezpieczenia 
należytego wykopów. + 


UKARANI „INŻYNIEROWIE“ 


Władze administracyjne prowa- 
dzą obecnie energiczną walkę Z 
rozpowszechnionym w Łodzi zwy 
czajem używania tytniu inżyniera 
przez osoby do tego nie upraw- 
nione t j. takle, które ukończyły 


tma kazachońcwa 


wianie fałszywych zaświadczeń 


na zapotrzebowanie materiałów 
budowlanych i opałowych. 
Narazili on! kolej jako też 
skarb państwa na wielkie straty. 
Podabno nadużycia te trwały od 
kilku lat. Opinia liczy się z tym, 
że śledztwo obejmie szersze kręgi. 


z całej 
Polski 


bądź tak zwane kursy korespon- 
dencyjne zakładów zagranicz- 
nych, bądź też są absolwentami 
zagranicznych Średnich szkół tech 
nicznych. Osoby te prowadzą w 
Łodzi przedsiębiorstwa, używając 
nieprawnie tytułu inżyniera W 
wyniku przeprowadzonej kontroli 
przed sądem starościńskim stanę- 
ła pierwsza seria tych „inżynie- 
rów“, których skazano na grzyw 
ny od 300 — 1.000 zt. 


KOMUNIKAT 


Do wszystkich hułników 
— Przemysłu szklanego w kraju 


Sekretariat Okręgowy na O- 
kręg Poznańsko - Pomorski Rze- 
czypospoliiej Polskiej, podaje da 
wiadomości wszystkich hutników 
— hut szklanych w kraju, BY PO 
MIJALI POZNAŃSKĄ HUTĘ 
SZKŁA W ANTONINKU POD PO 
ZNANIEM, gdyż hutnicy i robot. 
nicy tej huty w dniu 24 paździer- 
nika r. b. zasirajkowali z powodu 
wydalenia z pracy ich przewadm 
czącego Związku tow. Wladysła- 
wa Talmę — za czynności czysto 
organizacyjne. 

Strajk ten robotnicy huty szkła 
w Antoninku prowadzić będą tak 
długo, lak dhiga p. Jakuszewski 

nie cofnie wypowiedzenia stosun 
ku najmu pracy tow. Wladysła- 
wowi Talmie — przewadniczące- 
mu Oddziału Związku. 

Wobec powyższego wzywamy 
hutników l robotników wszyst- 
kich but w kraju, by nie przyjeż- 


E WIADOMOŚCI SPORTOWE — 


AXALELCA LAPADA 
w wania WIE 


Warszawski Okr. Zw. Atletyczny 
zorganizował w sali Rywala akade- 
mię zapaśniczą, obejmującą rozdanie 
nagród mistrzom Warszawy, koszu- 
lek mistrzom Polski 1 odznak zasłu- 
zonvm aziataczom + wepi 

Nadto odbyło się ktlka walk, któ- 
re dały wyniki następujące: Kitwinz 
bija Fedorowicze, Sawka bije Reks, 
Neubauer zwycięża Rokitę, Awięto. 
sławski bije Wiciaka, Szajewaki bi- 
ja Hebde, Lupacki wygrywa z Du. 
dą, a Dąbrowski wygrywa u Knzer- 
Skin 


GRY SPORTOWE 


KMTRZOKTWA WARZZAWZ 
«w OMAS. 


© meczu szczypiorniaka a mistrza 
stwo Warszawy Polonia pokonała 
Warszawiankę. 


W finałowym meczu o wejście do 
kasy A PZL pokonał lzkrę w sto- 
sunku 4:3. 


LEKKOATLETYKA 


DZIESIĘCIOBÓJ O MISTRZOSTWO 
eyi, 


Na zakończenia sezonu lekkoatle. 
tresago ra Slasku rozegrany zosta! 
suki) a mistrzostwo okręgu, 
« uiwym pree moj mł 
Mata pkŁ przed Wozniczką 
4240 pkt, pa zawodach tych Węglar 
sy% rød młotem 50.48, Rajski 
«ay w wyż 182,5. 


BOKS 


PIADIAMUF MITEL W A 
WARSZAWY. 


Stan bakserskich mistrzostw War 
szawy przedstawia zię obecnie na- 
atępująco: 

KLASA A. 

1) PZL < mecze, 6 pkt, st. walk 
41:28, 2) Polania 3 mecze, 4 pkt, 
©. walk 25:23, 3) Czehcawice 4 me- 
©% 3 pkt, st walk 33:31, 4) CWS 
3 mecz, 3 pkt. st. walk 23:25, 5) 
Makabi 3 mecze, 2 pkt, st. walk 


WARSZA W À, 22:29, 6) Okęcie 3 mecze, 2 pkt, st. 


CO 2-= SZOFER"--- PRYLIŃSKIEGO 


P. 6, WODEROUSE 


STARYM DWORZE 


Z angielskiego przełażyła 
B. KOPELOWNA 


Józio ocenil w mig sytuację. Trochę się zadyszał, — 
ala nawel odczuwając konieczność doprowadzenia do 
porządku swych organów oddechowych, był elegancki, 
pełen poświęcenia i dżentelmeński w całej pełni. Prze- 
czytał doslateczaą ilość książek, wydanych na koszt 
aulorów przez pana Buahy ego, aby wiedzieć, jak za- 
chowuje się czlowiek honoru w podobnej sytuacji. 
Bierze winę na siebie — tak, jak Cecil Trevelyan w 
„Poruszonych sercach” i lord Fotheringham w „Kiedyś 
Rzuci azybkje, inteligentne spojrzenie na 
Bulpilla, który w lej chwili tkwił w krzakach koła ka- 
mienia milowego, po czym odciągnął Jankę na bok 
i powiedział cichym, zduszonym głosem: 

— Ja prowadziłem... Proszę pamiętać. Tak zezna- 
my i musimy się tego trzymać, Ja prowadziłem. 

— Głupi ośle — rzekła Janka, która nie wytrzymała, 
jego heroizmu. — Nie myśli pan chyba, że to ja zro- 


w maju”. 


'biłam? 
—A niet 


chałam. 


JEROZOLIMSKA 2% walk 16:32. 


— Rozumie się, że nie. Tak wyglądał, gdy tu przyje- 


Józio przyjrzał się badawcze Bulpitłowi. Trawa ; 
przy kamieniu milowym nie wydała skarbu, wobec | 
czego Amerykanin pełzał teraz brzegiem drogi z miną | 
Nabuchodonozora, szukającego lepszego pastwiska. 


— Tak wyglądał? 


— Tak? 


— Tak, 


— Na czworakach? 


— Krążył i sapal? 

— Tak, tak, tak. Musiał zwalić go jakiś samochód, 
który polem odjechał, 

— Prawdopodobnie. 

— Myśli pan, że on umiera? 

— Nie wydaje się zbyt rzeźki 

— Coś powiedział, ale nie mówił, jak należy. 

— Niewątpliwie jest bardzo zdenerwowany, w takich 
wypadkach na powierzchnię wychodzą niskie cechy 
nalury ludzkiej, 

— Mam na myśli, że nie mogłam go zrozumieć. Coś 
tylko — charczał. 

— Gdzie jest najbliższy doktór? 

— We wsi mieszka dr. Burke, ale teraz pewno ga 
ma. Po południu objeżdźa pacjentów. 


— A = Waląmstord? 


adresów. 


nosi 


KLASA R. 

Warszawianka 5 meczów, 10 pkt., 
at, walk 54:26, 2) Broń 6 meczów, O 
pkt, at walk 61:46, 3) Fort Bema 
4 mecze, 8 pkt, st. walk KD:6, 4) 
Syrena 4 mecza, 7 pkt, mt. walk 
46:18, 5) Orkan 5 meczów, 6 pkt., 
st, walk 46:34, 6) Polania II 6 me 
czów, 6 pkt walk, 30:54, 7) Iskra 
6 meczów, 4 pkt, st. walk 42:54, 8) 
Skra 6 meczów, 4 pkt, st. walk 
25:71, 9) Gwiazda 5 meczów, 2 pkt, 
st. walk 41:37, 10) Czechowice Ii 5 
meczów, 2 pkt. at. walk 30:46, 11) 
Makabi II 4£ mecza 0 pkt, st. walk 
2:53, 


PIŁKA MOZNA 


ZMIENIONA TABELA 
MISTRZOSTW LIGI OKRĘGOWEJ 


W niedzielę rozegrane zostały tyl- 
ko dwa mecze o mistrzostwo war- 
szawskiej ligi okręgowej, przyczem 
cba poza Warszawą. W Staracho- 
wiecach drużyna SKS pokonała prusz 
kowski Znicz 6:0, zaś w Skarżysku 
Granat wygrał ze Skrą 5:2. 


A 


Ta amirwunia Aay honman 
"ych meme gr Ks Ls 
n, aora wytażaia Mię A rezgrywnk, 

mistrzostw warszawskiej Ngi 
okręgowej zmieniła mię znacznie. 

Tabela przedstawia gig obecnie 
dak następuje: 1) SKS Starachawi- 
ce 7 gier 13 pkt st. bramek 26:0, 2) 
Granat 8 gier 11 pkt. st. br. 22:15, 
3) Fort Bema 8 gier 11 pkt. st. br. 
14:11, 4) Orkan 8 gier 8 pkt, st. br. 
16:12, 5) Znicz 9 gier 8 pkt. at. br. 
14:18, 6] Pwatt 7 gier st. br. 18:15, 
7) CWS 7 giar 6 pkt st, br. 10:13, 
Skra 8 gier 5 pkt. st hr. 7:18, 
PL. 7 gor 4 pań i. w, PIT 
my T gier 2 pkt., nt. uk. 8:19. 


Ad 


= 

W rundzie jesienej pozostały je- 
szcze do rozegrania mecze następu- 
jace: 

380 b. m.: Okęcie — Fort Bema, 
Starachowica — Fwatt, Orkan 
PZL, CWS — Grent, Znicz — Skra. 
6.11: Fort Bema — Okęcie, Znicz 

Starachowice, PZL — Pwatt, 
Skra — Orkan, Granst — CWS. 

18.11: Starachowice — Skra, Okę 
cie — CW3, Orkan — Fort Bema, 
PZL — Znicz, Fwatt — Granat. 


— O, łam musi być dużo doktorów, ale nie znam 
— Pojedziemy tam i zapytamy. Uwaga, on się pod- 
Bulpitt wstał i szedł w ich stronę. Nagle przyszło 


mu do głowy, że poszukiwania nie były prowadzone 
najbardziej naukową metodą. Trzy glowy te lepiej, 


niż jedna. Wobec tego, że stała tu jego siostrzenica 
Janka i ten młodzieniec, w którym poznał teraz brata 
T. P. Vanringhama, miał odpowiedni materiał do zor- 
ganizowanej ekspedycji, która by poprowadziła poszu- 


kiwania pod jego kierownictwem. Powiedział to. 
— Nie mogę jakoś znależć swoich zębów — oznaj- 


mił, Chcialbym bardzo, abyście mi pomogli. Są gdzies 


tutaj. 


W trakcie mówienia uświadomił sobie, że dykcji je- 
ga brak zwykłej wdzięcznej wyrazistości, ale mima to 


zdziwił się, gdy Józio wzdrygnął się z przerażeniem i 
spojrzał na Jankę, która z kolei popatrzyła na mego, 
mówiąc: — Widzi panl — Zdumienie Bulpitta zwięk- 


szyła się jeszcze, gdy w chwilę później poczuł, iż czy- 


jaś muskularma ręka objęła go, uniosła delikatnie 
i umieściła w samochodzie. 


I zanim nabr} tchu dla 


wydobycia z siebie głosu, Janka usiadła przy kierow- 


nicy, Józio usadowił się obok niego, 


po czym samo- 


chód zaczął się cofać i zawracać a następnie ruszył 


pędem drogą do Walsingford. 


(D. c. n.). 


dżall do Antoninka do pracy, aż 
do odwolania niniejszego komuni- 
katu 


W sprawie firmy 


„Branka“ 


Uprzedzamy agentów z branży 
cukierniczej, by nie przyjmowali 
posad na terenie Warszawy w fa 
bryce czekoladowej „Branka“ — 
której personel strajkuje, 

Zw. Zaw, Agentów i 
Wojażerów. 
Warszawa,  Granicz- 
na 10 m. 14, 


Radio warszawskie 


ŚRODA, 26 października 

WARSZAWA L 6-30 Pieśń. 6.35 
Gimnastyka. 6.50 Muzyka (płyty). 
1.00 Dziennik por, 7.14 Muz. (plyty). 
8.00 Aud dla szkół 11.00 „Czerwo- 
ny Kapturek" — bajka dla dziani, 
11.25 Muzyka hlazpańska (płyty). 
12.00 HejnaŁ 12.08 Aud, połudn. 
16.00 „Nasz koncert" — dla dzieci. 
15.30 Muzyka obiadowa. 16.00 Dzien 
niki wiad, gospod. 16.15 Moje dzie- 
cko w nowej szkole — pcg. 16.30 Sa 
liści: Zofia Romaszkowa, — forte- 


pian, Arnold Rozler — wiolonczela. 
11.05 Formacje wojsk. — adczyt. 
11.20 Pod wtór gitary — aud. słow- 
no-muz. 18.00 Aud. dla weai 18.30 
„Nasz język". 18.40 „Dyskutujmy": 
Powieść radiowa Heleny Raguszew= 
skiej „Anielcia 1 życie”, 10.00 Ork. 
Wileńska. 20.35 Dziennik. 21.00 Opo- 
wieść a Chopinie. 21,46 Poezja Wie” 
ku Zlotego. 22.00 Muzyka kameral- 
na. 22.55 Przegląd prasy i oat wiad. 
23,05 Wind, z Polski w ię. ang. 

WARSZAWA II: 14.00 Zespól A. 
Junowicza 1 J. Przybojewskiego. 
15.00 Melodie filmowe (płyty). 1695 
Henryk Waghaiter: Kwartet smycz- 
kawy Nr. 1 D-dur. 18.40 Wiad spore 
towa. 18.45 Parę informacyj, 16.50 
Kącik solistów; Irena Łomankiewica 
— sopran. 17.10 Pog. akt. 1 spół 
1725 Zycie kulturnine stolicy, 17.35 
Program. 17.40 Muz. tan. (płyty). 
21.00 „Kołowrotek“ — nowela Anto 
niego i Marii Bechrzyc - Rudnichich. 
1218 Utwory Giuseppe Becce'go: 
iptyty). 21.40 Muz tan (płytyk 
23.07 Gra Bronislaw Hubermanm 
iptyty). 

CZWARTEK, 27 października. 

WARSZAWA I: 630 Pieśń. 635 Gime 
nastyka, 650 Moz — płyty. 7.00 Dziene 
nik poranny. 115 Muz. — płyty. 8.0 
And dla szkół (z Katowiej. 11.00 Mo- 
niuszko—piewca dawnych czasów — po. 
ranek čla szkół, 1125 Suka Masseneta 
— płyty. 1151 Hejmał. 1203 And, poł. 
15.00 Świat w kolorach — pog. 15.15 
Kłopaty i rady: „Kazio nie chce Jeść". 
1530 Moz. Ork. Poznańska, 16.00 Dziem. 
nik i wiad gosp. 16.15 W hacia szkla- 
nej — pog. 1635 W mmzykalnym dorm. 
1120 Społeczeństwa ssaków — mog. 
1730 Pieśni m wyk. H. Zhoińwkiej-Rusz- 
kowskiej. 18.09 And. dla wai. 1830 O 
tytułach utworów mez. — gowęda. 19.00 
Koncert rozrywkowy (za Lwowa), 20.35 
Dziennik. 2100 Na ezym polega sens 
przehadowy gospodarczej odczyt. 
23.10 Komedia Fredry: „Odładki i pae- 
ta“, 22.00 Kwartety i kwintety. 2255 
Przegląd proey i ost. dziermik, 

WARSZAWA JI: 14.00 Muz, obiado- 
wa. 1455 Mendelsohn i Meyerbeer — 
płyty. 1555 I Kanceri Sekcji Pomocy 
Młodym Muzykom. 16.40 Wiad. sporto. 
we, 16.45 Parę informacji. 1650 Kadik 
solistów. 17,10 Spełniany testament Sta- 
sziez — reportaż, Życie kulturalne sto. 
liey. 1735 Program. 1740 Moz tan. — 
płyty. 2100 Mus. ten. — płyty. 22.15 
Kulin, epoka, styl — adrzyt. 2215 
Twoi włoskie śpiewa Maria Tamanow- 
Ae 23,00 Muz. tan. a dencingu. 


Ggłoszenia Lekarskie 
WENER. Saca nhin 


i płciowa Mężczyzn przyjmuje 
CHMIELNA lekarz Ś r. — B w. 
Kobiety przyjmuja lekarka 8 r. % 


AKUSZERKA 


MARIA GURFINKIEL 
Odznaczona przez prot. U. J. P, 
POKADY BEZPŁATNE 
Niezamożnym — nstępstwa 


CHŁODKA 38 m. 11, tel. 233-57 
Godziny przyjęć 10—1 1 4—8, 


AKUSZERKA 


M, GABMIZD 
Porody, badania, tampony, irrygacja 


porady bezpiatne 
Przyjmuje panie: 9 — 12 | 5—8 
kom FL mk 18-1% 
1 s G peira 


Kronika Bielska, Białej i okol.cy| 


ODDZIAŁ: BIAŁA, 


Str 6 


KRONIKA RRAROWSKRA 
Konferencja zarządów Zw. Zawodowych 


KOMOROWICKA 4 


Konferencja Związków Zawodowych 


W czwarlek, dnia 20 b. m. od- 
była się w dużej sali Domu Ro- 
hotniczego w Bielsku konferencja 
członków Zarządów i mężów zau- 
tania Związków Zawodowych. 

Konferencję zagałi sekr. tow. 
Rosner, który na wstępie wygłosił 
przemówienie o życiu i walce š. p. 
tow. Tadeusza Regera, którego 
szczątki pochowane zostały w dn u 
18 b. m. w Cieszynie. Był jednym 
z najchętniejszych nauczycieli 
bojowników o Socjalizm. Każdy 
robotnik znaj tow. Regera, gdyż 
w każdej miejscowości wygłaszał 
przemówienia, zachęcając do wal. 
ki o nowy ustrój społeczny, które- 
mu na imię Socjalizm. 

Wspomniał również mówca o 
śmierci tow. Karola Kauisky'ego, 
którego broszury i książki o for- 
mach walki ludu pracującego pra- 
wie że każdy robatnik czytał. 

Wymienieni tow. tow. odesz!i 
od nas tylko ciałem, lecz duch Ich 
pozostanie na wieki między nami. 

Zebrani uczcili zmarłych przez 
powsfanie. 

Następnie udzielił sekr. Rosner 
g'osu tow. Zawierusze, który w 
rzeczowy sposób omówił metody 
wałki ludu pracującązo o prawo 
da życia i pracy, oraz mówił o pra 
wach politycznych, o prawach għ 
sowania i stawiania właściwych 
kandydatów do Sejmu 1 Senatu 
Lud pracujący w walce o te pra- 
wa nie spocznie, aż osiągnie cał- 
kowitą wolność i demokrację po- 
lityczną i gospodarczą. Referat 
został wysłuchamy z wielką uwa- 
ka. 

Sekr. Okręgowej Komisji Zw. 
Zaw., tow. Rosner, zaznaczył w 
swoim referacie, że mimo utrud- 
nień w akcji, klasa pracująca świa 
doma swych obowiązków, z ca 
pewnością zastosuje się do wska- 
zówek naszych władz związko- 
wych i pzetyjnych i do wyborów 
pójdzie wówczas, gdy będzie mia- 
ia możność wystawienia swoich 
własnych kandydatów. Wywody 
łe zostały przyjęte przez delega- 


tów burzą oklasków. Refeernt ©- 
mówił również stosunek roboty» 
ków i ich organizacji z za Olzy dw 
P.P.S.. stwierdzając, że chociaż 
„Sanacja” robi wszystko, by po- 
zyskać tamtejszych robotników, 
polski robotnik pozostanie wierny 
swoim czerwonym sztandarom. 

Następnie wskazał mówca na 
konieczność przeprowadzenia jak- 
najenergiczniejszej agitacji wśród 
robotników, by wszyscy znajdowa 
li się w szeregach klasowych orga 
nizacyj zawodowych. 

Miesiąc październik został prze 
znaczony przez Kam. Centr. Zw. 
Zaw., jako miesiąc propagandy na 
rzecz Zw. Zawodowych. Dlatego 
też musimy zrobić wszystko, by 
podwoić nasze szeregi, a wówczas 
rychło osiągniemy nasze cele. 

Na konferencji postanowiono 
również ‚że 20-lecie Niepodlego- 
ści — zgodnie z uchwałą władz 
związkowych I partyjnych — kla- 
sa pracująca obchodzić będzie ra 
zem z chłopami i Stronnictwem 
Demokratycznym. 

W końcu uchwalono następującą 
rezolucję. 

W SPRAWIE WYBORÓW. 
Konferencja akceptuje w całej peł 
nl stanowisko C.K. W. ł Komisji 
Centralnej Zw. Zaw. w sprawie 
wyborów do Sejmu i Senatu i po- 
słanawła wezwać całą klasę robat 
niczą do zastosowania się do tych 
szchwał. 

Ww SPRAWIE ŚLĄSKA ZAOL- 
ZAŃSKIEGO. Konferencja wyra- 
ża swą radość z powodu przyłą- 
czenia Śł. Zaołzańskiąro do Pol- 
ski, wita jaknajserdecznie] na- 
szych towarzyszy z fej ziemi w 
szeregach walczących  proletarin- 
Szy Polskł i zasyła im swe prole- 
tarłactie pBzdrowienie, z fą na- 
dzieją, że wspólnie wałczyć bę- 
dziemy o urzeczywistnienie Socja- 
fizmu w Polsce. 

Rezolucja została jednomyślnie 
przyjęta, no czym tow. Pysz. iako 
przewodniczący zamknął konfe- 
rencję. 


W dnlu 20 b. m. Rada Miejska 
w Białej odbyła zwyczajne posie- 
dzenie. 

Na wstępie p. burmistrz polnfor 
mowal Radę o odbytej w dniu 15 
b. m. konferencji u p. wojewody 
dr. Tymińskiego w sprawie za- 
twierdzenia uchwały Rady na pro 
wadzenie od 1 stycznia 1939 r. 
przez miasto Białą własnego za- 
k'adu elektrycznego. Z oświad- 
czenia tego radni odwiedzieli się, 
że w tych dniach p. wojewoda dr. 
Tymiński z wojewodą dr. Grażvń 
skim odhędą konferencję z przed- 
stawicielamł miast Białej i 
Ska co do możliwości wspólnego 
prowadzenia takiego zakładu. 

Przy schyłku swej pięcioletniei 
kadencji Rada Miejska jest już 
staruszką. Gest i rozmach, jaki 
cechował ją na początku narodzin 
ustąpił spokojnemu i melancholi|- 
nemu rozmyślaniu o swej bezrad- 
ności. Podejmowano uchwały a 
budowie szkoły, jednakowoż na 
uchwałach się zawsze kańczy*. 
Dopiero przed schyłkiem swej ka- 
dencji Rada przystąpiła do kon- 
kretnej rzeczy — wybudowania na 
razie piwnic | parteru szkoły za 
kwotę zł. 86.618,36 gr. W tym ce- 
lu p. burmistrz zaproponował, by 
miasto zaciągnęło pożyczkę mate- 
riałową w kwocie z3. 40.000 u pry 
watnego budowniczego p. Riedla. 

Kiub socjalistyczny przez usta 
tow. Pysza zastrzegł się, by mia- 
sto zapożyczało się u prywatnych 
osób, zapytał się dlaczego Zarząd 
Miejski nie sfinansował budowy 
szkoły w K.K.O. lub innej instytu- 
cji kredytowej państwowej. Nie 
mając innego wyjścia, jak oświad 
czył p. burmistrz, Rada uchwajila 
wnioski p. burmistrza. Budowę 
szkoży już rozpoczęto. 

W dalszym ciągu swych obrad 
Anieli Bigosowej. wdowie po zma- 
rłym legioniście, mającej na utrzy 
maniu 6 nieletnich dzieci, Rada 
odpisała zaległość czynszową w 
kwocie zł 315. Przy tej sprawie 
tow. Fysz domagał się, by z opie 


ki społecznej opłacana wdowie na 
przyszłość czynsz w budynku miej 
skim, czego p. burmistrz nie pod- 
d1) pod głosowanie. W dalszyn 
ciągu poddał kryłyce działalność 
oddziału gospodarcza - mieszka- 
niowego z powodu nie przemyśla- 
nego planu gospodarowania real- 
nościami miejskimi. Miasto za- 
trudnia kilku urzędników z wy- 
kształceniem prawniczym, a skar- 
gl o ściągnięcie zaległości czy! - 
szowej lub o apróżnienie mieszkań 
oddaje się adwokatowi, za co mu- 
sł miasto płacić, bo często nalez- 
ność czynszowa i koszty są nie- 


ściągalne. 
Jake przykład  lekkomyślności 
mówca podzi: 74-letni emeryfo- 


wany podurzędnik Walenty Boit- 
nik, by mógł mieszkać, inwesto- 
wał około 500 zł. do mieszkania, 
które jest własnością gminy. Dnią 
2 lipca b. r. wniósł prośbę do Za- 
rządu Miejskiego o odpisanie za- 
ległego czynszu, jako reakompen- 
satę 2a doprowadzenie mieszka- 
nia do porządku. Zamiast załar- 
wienia czy odpowiedzi, w dniu 
8 sierpnia b. r. Zarząd Miejski 
przez adwokata dr. Figla wniós? 
skargę o zaległość i a opróżnienie 
mieszkania z dniem 30 września. 

P. burmistrz oświadczył, że spra 
wę zbada i odpowiedzi udzieli na 
następnym posiedzeniu. 

Na tym obrady zostały zam- 
knięte. 


1 Wiemy, 


Rada 
Związków Zawodowych zwołuje 
na dzień 26 b. m. o godz. 6 wie- 
czorem w sail Domu Kolejarzy, 
przy ul. Warszawskiej 15 
Konferencję Zarządów Związków 

Zawadowych 

z porządkiem dziennym: 


1] Obecna sytuacja, 

2) Sprawy organizacyjne. 

Wzywa się wszystkie Zarząd; 
Związków do zjawienia się w kom 
piecie. 


Wydział Rady Związków 
Zawodowych w Krakowie. 


Teatr miejski dla T. U. R. 


Pełna humoru i satyry o wspa- | dużym powodzeniem sztuka Mar. 
niałych dekoracjach, ciesząca się relego Achard'a p. t: 


„AORSARZ" 


odegrana będzie dla TUR. w nie- | „Naprzodu“, ul. św. Tomasza Ila 


dzielę, 
dzinie B-ej wieczorem. 
Bilety sprzedaje administracja 


30 października o go- |I ofte. : Biblioteka TUR, ul. Sław- 


kowska 12, I p. 
Cena ad 60 gr. do zl. 2.50. 


Zlot Młodzieży Socjalistycznej, 
na terenie naszego miasta przypra 
wit niejakiego p. „Jastrzębca" o 
ostre zapalenie woreczka  żółcio- 
wego. 

Gniewa go wszystko, i okrzyki 
„niech żyje” i okrzyki „precz” — 
we wszystkim węszy kamunistycz 
ną robotę, i „świadom rzeczy” 
przestrzega kompetentne czynniki 
przed niebezpieczeństwem rewolu 
cji, którą maluje w iście apokalip- 
tyczny sposób na łamach „Zewu 
Rzeszowskiego". 

Nikt poza p. Jastrzębcem nie 
dopatrzył się grozy na widok 3 ty 
sięcy młodych dziewcząt i chłop- 
ców, defilujących przez ulice mia- 
sta Rzeszowa z pieśnią robotniczą 
na ustach. 

Czułe ucho p. „Jastrzębca” razi 
ty hasła solidarności z ludem Hi- 
szpanii i Czechosłowacji. — Tak 
jest panie, Jastrzębiec. — Wszę- 
dzie gdzie krzewi się | realizuje 
demokratyczna myśl, wszędzie 
gdzie czlowiek krwawi się w wal- 
ce o lepszy demokratyczny ustrój, 
wszędzie tam nasza sympatia, 
przesyłanie braterskich pozdro- 
wień, a w razie potrzeby afiarna 
pomoc z życia i mienia. 

Zdziwił go okrzyk precz z woj- 
ną. — Tak, jesteśmy przeciwnika 
mi wojny imperialistycznej, — 
że mocarstwowości i 
szczęścia narodu na krzywdzie i 
gwałcie innych narodów budować 
nie należy i nie można, z drugiej 
strony zg'aszamy gotowość obro- 
ny granic Rzeczypospolitej Polski 
na wypadek zaafakowania ich 
przez jakikolwiek bądź imperia- 
lizm. 

Lituje się p. „Jastrzębiec“ nad 
„uczniakiem*, który „przez przy- 
padek I z ciekawości“ znalazł się 
na placu zbiórki, a którego pobili 


uczestnicy zlotu. Niewinny „ucz- 
niak“ okazał się prowokatorem na 
słanym przez endeckich tchórzów. 

Dlaczego to czuły na krzywdy 
„Zew“ nie wspomina ani słowem 
o represjach pozlotowych. Are- 
sztowano 1 skazano administracyj 
nie kilkunastu towarzyszy za 
udział w Zlocie | wznoszenie 
okrzyków „precz z endecją". A 
przecież Zlot urządziliśmy za ze- 
zwolenlem. 


życie robotnicze 


Rady Zw. Zawodowych 

Dnia 26 pazdziernika o godz. 5 
pop., w domu ZZK przy ui. War- 
szawskiej 17, odbędzie się posie- 
dzenie Wydziału Rady Zw. Zaw. z 
następującym porządkiem dzien- 
nym: 

1) Obecna sytuacja. 

2] Sprawy ważne organizacyj: 
ne. 

Prezydium Wydziału. 

| A 


Teatr Robotniczy 
w Nowym Sączu 


wystawia w Środę, dnia 26 i we 
czwartek, dnia 27 października 
b. r. w sali Domn Rohotniczego 
swietna szinkę w 3-ch aktach 
(9-iu odsłonach) „Szóste piętro” 
AMHreda Gchgri- Najwi. ank- 
ces sezonu teatru „Atenetn' Ste- 
fana Jaracza w Warszawie. Po- 
cza:ek o 20-ej. Przedsprzedaż bi- 
letów w sklepie „Gzłanteryjnym* 
Spółdzielni Spożywczej Kolejarzy 
„Samopomoc" w Domm Robomi- 


pa. 


Zagadkowe morderstwo 


Folieja krakowska prowadzi 
dochodzenia w sprawie zagadka- 
wego morderstwa, jakie popel- 
nione zostało w nacy na sobotę 
na peryferiach Krakowa. 

Na ulicy Zielnej, tuż obok znaj. 
dującego się tam dworu, znale- 
ziono na drodze zwłoki mężczy- 
zny ze zmasakrowaną głową. 
zwłokach rozpoznano 42-letniego 
Bazylego Mornsa, dozorcę rohót 
kanałowych, zamieszkałego przy 
nl. Zielnej 101. 

Jak wynika z oględzin zwłok i 
miajsca przestępstwn, denat zo- 
stal napadnięty znienacka į ude- 
rzony gwałłowną siłą twardym 
narzędziem w głowę. Uderzenie 
była tak silne, że ezaezka została 


rozbita, mózg 4 oczy wypłynęły 
na wierzch. 

Na rękach zabitego nie stwier. 
dzono żadnych śladów, które 
wskazywałyby na to, że stoczył 
on przed śmiercią jakąś walkę. 
Przemawia to również za tym, że 
Morus został niespodziewanie na- 
padnięty i zamordowany. 

Tło zbrodni przypuszczalnie nie 
bylo rahunkawe, gdyż przy zabi- 
tym maleziono pieniądze i zega- 
rek. Wskazuje to ma inne Ho 
zbrodni. Nie jest wykluczone, że 
ma się tutaj do czynienia z zem- 
stg. 

Zmarły osierocił dwoje dzieci. 
Wypadek wywołsł w Dębnikach 
dnże wrażenie. 


Cześć dzwonu z XV wieku 


Przy przekopywaniu ziemi pod |ku północno - wschodnim pomię- 
poszdzką krypty św. Leonarda w | dzy sarkofegarni Jana II-go i M- 


Katedrze wawelskiej w narożni. 


Przed w;borani 


Skończył się okres wglądu do 


spisu wyborców. Zgromadzen:a 
wyborcze ustaliły listy kandyda- 
tów na posłów. Wszyscy tutejsi 


kandydaci należą do O.Z.N. Mię- 
dzy kandydatami Wieczorkiew:- 
czem z Bestwiny, a Machalicą z 
Międzyświecia trwa zażarta walka 
o m-mdacik poselski. Targi ubi'a 
się głównie po restauracjach, bn 
na zgromadzenła nie ma kto przy- 
chodzić. Wiec O.Z.N. w Bielsku. 
jaki się odbył w dniu 15 b. m., nie 


Redaktor odpowiedzialny: JERZY CESARSKL 


dopisal. Referaty były nikłe. Nie 
przemawiał na nim nawet kandy- 
dat p. Wieczorkiewicz. W bist- 
skim obozie ozonowym też nie nia 
zgody. Poza oficjalną kandyda- 
turą p. Wieczorkiewicza, inni wy- 
sunęli na kandydatów p. prof. L3- 
basia, prezesa Zw. Legionistów i 
burmistrza Kęt p. Zajączka. K. 
dydaci upadli, ale za to p. Wii 
czorkiewicz zamiast na l-szym — 
znalazi się dopiero na 3-im miej. 
a 


rii Kazimiery wydobyto 8 frag- 
mentów wielkiego dzwonn z XV 
wieku. Na jednym z fragmentów 
widnieje tarcza z orłem polsk 
na in. część napisu gotyckiego. 

Są ta zapewne fragmenty dzwo- 
nu z r. 1463, który w roku 1703 
dnia 16 grudnia wraz z hełmem 
wieży zegarowej rungł na Kate- 
dre, przebił jej dach i sklepienie 
i zatrzymał się częściowo na po- 
zadzce katedry, przy grobie éw. 
Stanisława, częściowo zań aż w 
krypcie św. Leonarda. 

Inne fragmenty dzwonn widnie- 
ję, nie wydobyte jescze, pod sar- 
kofagiem Marii Kazimiery. 


PROMIEŃ: „Piętnactolalka”. 


LOPP: 
„Huragan“ 
KINO PROMIEN.  „Nawrócony 


Radio krakowskie 
ŚRODA, 26 października. 

457 Pieśń poranna, 8.10 Płyta za pły- 
14m oraa wiadomości bieżące, 11.25 
Fragmenty u op. Carmen Bizeta (płyty 
s Warszawy). 14.00 Muzyka obiadowa 
w wyk. Rozgłośni Kuławickiej (2 Kalo 
wie). 14.40 Pogadznka: „Rozwój histo- 
ryczny samorządu w Polsce* wygł. dr. 
Konstanty Grzybowski. 1450 Program. 
1455 Sprawy gaspodzrcze. 14.00 „Życie 
w anezdocie* w apr. Leny Meyerholdo. 
wej. 18.10 „Z naczych pieśni”, Wyk: 
nawcy: Franciszek Bieniek (Eplew). 
Wacław Geiger (akomp.). 18.30 „Nasz 
jezyk", pogadanka w apr. Dr. Tadeu 
sza LebrSpławińskiego, Beklota U. J 
22.00 Lokalne wiadomości sportowe. 
22.05 Z warsziatów literackich: „Debint 
literacki Krzysziola Czarmobrzeżnego* 
p. t: Koncert na sirycha* — recyinje 
bens Orsks. 22.20 Koncert rozrywkowy 
w wyk. tria Emin Filipowskiega 20.05 
Zakończenie audycji 

CZWARTEK, 27 października. 

657 Pieśń paranna. 8.10 Płyty za pły- 
tą_ orsa wiadomości bieżące. 8.45 
Sk dla dzieci wiejskich w apr. 
Toll Rettingerowej. 11.25 Suity Masse- 
nels, dys. Pierre Chagnon — płyty z 
Warszawy. 14.00 Mnzyka abiadowa — 
płyty. 1450 Program, 1455 Sprawy gos 
podarcze. 18.00 Dobry wieczów Państ- 
w opr. Stanislawa Broniewskiego. 
18.10 Recital fortepianowy Jerzego Gacz- 
ka: L J, Paderewski: Wariacje es-moll. 
22.00 Lokalne wiadomości apartowe. 
22.05 „Zagadnienia*: Czynna czy bier- 
na postawa wobec życia? — odrzyt wygł. 
dr. M. Heiman, dac, U. J. 2220: Gena 
Prus - Honarska (śpiew), Adam Nowei- 
oy (tenor), Mieczysław Parnita (ukom- 
paniameni). 23.05 Zakończenie andycji, 


„Świecznik królewski“ | 


ZE SL 


Towarzysze hutnicy 


grzesznik” 1 „Złote kobietki", 
STELLA: „Królowa Wiktoriz . 
ŚWIT: „Geniusz sceny”. 
LOPP: „Grzech młodości" 1 „Mi= 
ioner na tydzień“. 
UCIECHA: „Paryżanka”, 
WANDA: „Tyran“. 


Radio Sląskie 


ŚRUNA, 26 października. 

530 „Dzień dobry“ — wesoły monta: 
pl,towy. 630 Program na dziś, 6.35 Mu- 
zyka z płył (W-wa). 1125 Fragmenty 
z op. „Carmen“ Bizeta—plyly (*7-wa) 
11% Muzyka obiadowa w wykonaniu 
Orkiestry Rozgłośni Katowickiej pod 
a Jacasława yśakiego. 14.40 

— pogadanka d:a Stm- 
nieława Hulewicza. 1450 Wiadom 
bieżące í giełda. 18.0 Andzcja akólicz. 
noé owa. 1825 Wiadomości aporlawe. 
1830 Noaz język — aud. 


państw 
Slee 
ska“ — pagadanka Stefana Bryiiñskie- 
go. 22.10 Koncert rozrywkowy. Wyko- 


czego 
bałtyckich dla eksportn Górnego 


nawcy: Orkiestra Rozgłośni Katowic- 
kiej pod dyr. Jarosława Leszczyńskiego, 
Mara Gryczówna — sopran, Marcin Ka- 
miński — fortepian, Jerzy Harald — a 
kompaniament. przerwie: „Złate 


serce Wandecki* — humoreska Magda« 
leny Samazwsnice (czyla Irena Kwiat. 
Lowska) 23,05 Zakeńczenie audvcji, 

1 ZWARTEK, 27 poździernika. 


zyka z płyt (Warszawa). 715 Mozyka 
z płyt (Warszawa). 11.25 Suiy Masse- 
nela — dyr, Pierre Chagnon — płyty 
(Warszawa). 14.00 Muzyka obiadowa w 
wykonaniu Orkiestry Rozgłośni Kato 
skiej pad dyr. Jnrosława Leszczyńskie. 
go. 1420 Jak częsta zmienia pani służą. 
cą — pipadznka Janiny Grochlowej. 
1450 Chwilka społeczna. 1455 Wiądo. 
mości bieżące i giełda. 18.00 Poradnik 
sportowy dla pracowników frzycznych 
w oprac. Edwarda Kadwiczaka. 18.10 Z 
albumu speakera. 1825  Wiadomaści 
spartawe. 21.00 Muzyka z płyt (Warsza. 
wa). 22.00 Rozmowę ze słurhaczam prze 
prowadri Jerzy Tepa. 22.10 Przy komin. 
ku — cndycja słowna - muzyczna, 23,05 
Zakończenie zndyeji. 


p 


ĄSKA 


z Trzyńca w hucie 


pPIESUGSKI*S 


Na zaproszenie tow. Kubowicza, 
sekretarza klasowego Zw. Meta- 
lowców, przybyła da Chorzowa 
delegacja rady zakładowej z 
Trzyńca, największej obecnie hu- 
ty w Polsce. Delegaci z Trzyńca 
należą do klasowej orgnizacji me- 
talowców. Nasza też organizacja 
miała tam największe wpływy. 
Była to jedyna orgonizacja pol- 
skich rabotników w tej hucie.. Po- 
za tym istniały czeskie organiza- 
cje. O znaczeniu polskiej klasowej 
organizacji w hucie trzynieckiej 
świadczy fakt, że dyrekcja zawa- 


rla jedynie z mszą organizacją 
umowę zarobkową. 

Obecnie czyni O.Z.N. 
aby rozbić dotąd jednolity froni 
poiskich robotników na terenie 
huty trzynieckiej. 

Towarzysze hutnicy z Trzyńca 
zwiedzili hutę „Piłsudski”, zapo- 
znając się z jej urządzeniami. Na- 
stępnie udali się do lokalu rady 
zakładowej, gdzie zapoznzli się 2 
ustawą o radach zakładowych i 
ustawodawstwem socjalnym | de- 
mobilizacyjnym. 


wysiłki, 


Obciążenie robotników składkami 


„na cle społecznećć 


Załoga huty „Florian“ na swym 
zołgowym zebrzniu przy bardzo 
wieikim udziale robotników uchwa ! 
liła następującą rezolucję: 

1) Robotnicy huty „Florian” do 
magają się od Zarządu „Wspol- 
noty Interesów“ udzielenia graly- 
fikacji świątecznej dla wszystki.h 
robotników huty „Florina“ w tej 
smej wysokości jak pracownikom 
umysłowym, gdyż wydajność sił 
fizycznych przyczynia się w witl- 
kiej mierze do podwyższenia pro- 
dukcji. 

2) Poza tym zebrani domagają 
się, by w miejsce robotników zmar 
łych lub emerytowanych, przyjmo- 
wano członków ich rodzin. 

3) Zebrani domagają się na- 
tychmiastowego usunięcia obec- 
nego administratora domów hut- 
niczych, p. Rackiego, z powodu 
prowadzenia administracji na nie- 
korzyść robotników. Domagja się 
powiększenia ilości domów miesz- 
kalnych i nie wynajmowania u- 
rzędnikom mieszkań, przeznaczo- 
nyh dla robotników. 

4) Zebrani żądają natychmłas- 
towego usunięcia obecnego vektu. 
ranta, p. Pałki, który otrzymał 


odwóz węgla opałowego dla ro- 
Lotników bez porozumienia się 
Dyrekcji z Radą Zakładową. 

W rie nieuwzględnienia p% 
wyższych żądań zebrani robatnicy 
zapowiadają użycie dalszych środ 
ków, celem zaprowadzenia ładu 
na terenie Zakładu i niedopuszcze 
nia do wywołania fermenlów przez 
osoby, nie mające z robotnikami, 
oraz zakładem nic wspólnego. 

Robośnicy huty „Florian“ znanł 
są ze swej ofiarności na cele na- 
rodowa - spoleczne. Mianowicie 
ze skromnych zarobków potrąca 
się im 1% na owe cele. Dochód 
bieżącego miesiąca z tego Źródła 
preliminowany jest na 94 tys. zł. 
a w roku budżetowym 1938/39 ma 
być wydatkowany następująco: 

Składki na LOPP., LMK., PCK. 
PZZ., PBSP. 29.700 zł. Ścigacz 
wojenny (2-ga rata) 26.000 zł. 
Pomoc Zimowa 13.000 zł. Gwiazd 
ka dla biednych dzieci po naszych 
pracownikach 8.000 zł. Pomoc Pa- 
|-kom z zagranicy 3.000 zł. Orkies 
tra 8.000 zł. Dia biednych dzieci 
przystępujących do Komunii św. 
200 zł. Nieprzeaidziane 4.300 zł. 
Razem 94.000 za. 


Wielki Dworzec auiohuscwy 
powstanie w Cieszynie Zathodnim 


W Cieszynie powstanie w roku 
bieżącym na terenie dawnych spr 
towych płaców nad Olzą w części 
Cieszyna Zachodniego, olbrzymi 
dworzec autobusowy, gdzie skon- 
centrowany będzie cały ruch auto- 


busowy na terenie zzolzańskim. 

Na nowej granicy polska-czes- 
kiej uruchomiono 16 punktów 
przejściowych dla ruchu granicz- 
nega. 


Odhito w drakas ni Sp. Nakladowa - Wydawniczej „Robolnik”, Warszawa, Warecka $ 


